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alka z kryzyse 
•ans pierwszych 
fty.~ Obciążenia 

prac rządu.—Budżet będzie zrównowa-
podatkowe przyniosą 210 milj. złotych 

<a o' 
l'Wa p r e m i e r a K o ś c l a l k o w s k i e g o w y g ł o s z o n a p r z e z r a d i o 

4L: . . . m_ «•_,«'Vii ' . i . . . k . . l A Jo.ln.iL- nlvnuia: 'vw:n ; llpfla nie'tvlko od kwietni! 

IED. 

[iT, u W a r s z a w a , 20 listopada. 
L r i

 e z e s rady ministrów p. Mar 
I S ^ - K o ś c i a l k o w s k i wygłosił 

Tlenie: 
Nem W s e Jmie i w senacie przcd-

"•'fl!^, 1? ^ zarysie plan gospodarki 
i ^ 3 który stał się w obecnej sy-
1 v '"^odpartą koniecznością pań-

%9 (J* dyszałem głosy, że nie w pla-
1 o d j ^ t t ł , 8 0 realizacji, leży praktycz-
——T\,|| I zri c , e z k o ś c i . Podzielam całkowi-
l l f l M V r f n , e - P l a n 1 J e S° wykonanie -

"cemen ty każdego zagadnienia 

J 1 ,1, z kryzysem społeczeństwo, 
z w yc i c sk i emu przełamaniu 

I,' ł'ch trudności, wierzyć musi w 
7 ° . które przygotowuje plan 

JJmyila Jej szanse 1 ustala spo-
l e Prowadzenla operacyj. 
^ v ' e dwa tygodnie upłynęły od 
Wzyzimnia rządowi pelucnioc-

celu realizacji tej części planu 

cziiyf')*t , a H

a d a n i a - Wszystko jedno, czy 
ropie'" j l ^aan ie wojenne, czy pokojowe, 

C 7-y społeczne. 

so\vani Ifl-k j-yu Sospodarczego, która ma 
ioka,0itilltart. l a doraźnie na odpowiedział 

)) 

.i«ia« < ! 5 * L „ , b b y w a ł e m Jednak, że rząd 
^\TU a , n ° ś c i swej będzie się sta-
% B . W a ć najbliższy kontakt ze 
I.. " S t U r n , , . . . . . « . 

& * « Z a krótki' to i c s / S r J k S s Centowi do zaakceptowania 11 pierw 
o z b i h n l ^ dekretów. Treścią 1 sensem 6-ciu 

\h. n L ? D , l a n s P w a n i 4 rezultatów J z ^ j c s t w y r 6 w n a i l i e , i n j i ż y c i a so­
spodarczego. A więc wprowadziliśmy 

kredytowych pieniądze i kapitały kra­
jowe. Uważamy, że kapitały te powinny 
pozostawać w obrocie gospodarczym i 
iść nie na konsuincję budżetów;,, ale na 
cele produktywne, rozszerzające nasze 
narzędzia pracy 1 zwiększające zatru­
dnienie. 

Bronić będziemy wszystkich naj­
bardziej zasadniczych fundamentów go­
spodarstwa narodowego, które muszą 
być mocne, aby mógł się na nich oprzeć 
i wzrastać gmach życia gospodarczego 
kraju. Tak samo*, jak błędem byłoby nie­
dostrzeganie roli i wartości gospodarczej 
miast, przemysłu, handlu wewnętrzne­
go i zewnętrznego, i związanych z nim 
klas społecznych, tak też by łoby rów­
nież błędem niedocenianie fundamental­
nego znaczenia rolnictwa w Polsce. To 
też polityką gospodarcza i finansowa 
państwa, ustalana bez uwzględnienia sy­
tuacji wsi byłaby, jak dom budowany na 
glinianych fundamentach. 

11 d e k r e t ó w 
W oparciu o przyznane nam pełno­

mocnictwa przepracowaliśmy na radzie 
ministrów i przedłożyliśmy Panu Prczy-

obowiązywać będą nietylko od kwietnia 
1936 r. t. j. od daty wejścia w życie no­
wego budżetu, ale od zaraz, od dziś. 

Najpilniejszein zadaniem było jednak 
zrównoważenie budżetu państwowego. 
Budżet, którego preliminarz przedłoży­
my izbom ustawodawczym w najkrót­
szym czasie, będzio pierwszym od paru 
lat budżetem zrównoważonym. Długo­
trwałość 1 wyso/.ość miesięczny clt nie­
doborów stać się mogła w przyszłości —- — —- -
groźna w swych skutkach niet.vlko dla dnego złotego wydatków na siłę obron 
skarbu państwa, ale również dla c a ł o - j n a Państwa i nie zmniejszyliśmy możll-
kształtu polskiego gospodarstwa uaro- woścl nauczania przez redukcję ckociaż-
dowego i dla najszerszych warstw pra- hy jednego etapu etatu nauczycielskiego, 

W o s k o i o ś w i a t a . 
Nie tknięto tylko dwuch najważniej­

szych pozycyj: nic obcięliśmy ani o ie-

cujących 
Kto stawia dziś sprawę deficytu 

budżetowego, jako zagadnienie, które nic 
pociąga skutków dla rzesz pracowników 
państwowych i innych warstw społecz­
nych, ten jest na zupełnie błędnej dro­
dze. Należy raz wreszcie zdać sobie 
sprawę z tego, że deficyt budżetowy 
stal jsię zaporą dla wszelkie] myśli o 
walce z kryzysem, w 'wa lce o lepsze 
jutro. 

I Z prasy i komunikatów radiowych 
[jest już wiadome, że na ostatnich dwuch 
posiedzeniach rady ministrów, rz^d u-
chwalił 5 dekretów wprowadzających 
konieczne dla równowagi budżetowej 
zarządzenia. Postanowiliśmy przędę-

lub zamknięcie jednej szkoły. Jest to 
wielkie osiągnięcie, jeśli się zważy, że 
te dwie pozycje stanowią niemal połowę 
wszystkich wydatków państwa. 

Tc zawarte w 5-ciu omawianych de­
kretach przejściowe obciążenia, ograni­
czone w terminie swego działania, zfów 
noważone są w-dużym stopniu przez ak­
cję rządu, zmierzającą do potanienia 
podstawowych elementów kosztów u-

i trzymania. 
j , Rachunek nasz wykazuje, że dla ni-
;sko uposażonych warstw robotniczych i 
i rzemieślniczych, które opłacać będą 0-
becnic podatek dochodowy i które za-

I mieszkują małe jedno, lub dwuizbowe 
mieszkania — zniżka komornego i znle-

I E M , J J ' K 8 t ^ e ? 1 dlatego7leszcze"przcd 
'zaC!cz',;,„1*W„ c. , z b ustawodawczych, na 
' M $ $ * l n ą ' c h c c d z , ś Powiedzieć 

F I S 

mą, chcę dziś 

s p o s ó b 

w y k o n a l i ś m y 

I ! F E R F Ł ? S 2 Ą " W t a g o p l a n u . 1 1 Kflf o 1 f — 1 1 a r 
rV -pros** 1 l !)rno^P°darczy rządu wyrasta ze 
ie s'v i)f{'ł' khi •' z e w obecnych warunkach 

ułatwienia dla instytucyj kredytowych.. małych up o s a ż ^ dp 100 j l r g l i 
których zadaniem jest oddłużenie roi- .merytur t małych pensyj wdowich 1 sle-
n c t w a w T d a i ś m y w zarządzę- 'rocych. Nie obc ążyliśmy przez to sło­
n a konieozne dla uzdrowienia aparatu kilkadziesiąt tysięcy rodzin. Uposazcma 

J sienie podatku lokalowego pokryje w 

S S f f i S S na « ^ % a ^ z * * * * * * -
Rząd przystąpi w najbliższych dniach 

w sposób zdecydowany do 

więcej. Nie pociągnęliśmy do świadczeń 

1 ś c i n a n i a c e n k a r t e B o w y c h 
krpdvtnweźo Rozszerzy iśmv podsta- urzędm';ze 1 wojskowe, opoclatkowa'is- * 
w v n V a X e d l a a S progresywnie do ich wysokość, od j Wstępnym krokiem ze s rony rządu w 
r i f S ó w z w S czyli do 1/4 części przy kierunku potanienia artykułów pierw-

S s a ł a ś iimożli- dochodach najwyższych. szej potrzeby "będzie poważna zniżka ta-
a przez ociaiu/.cn c samorz^uu, umoa t n „ no» n*v1i«mv m - l r v l k n ^ i n w v o h . która dz s a w ła sne 

:Ąi[] 11 ( - | l l n e P ° s i a d a siły i możliwo-
Eynan- ^ o s t o s o w y w a ć musi swo-

t l a ' Niema gotowych recept 
,**^^lc>Va.ikryzy.sei», i' we wszystkich t 7 a . - j ' ' .vsbih, 1 w e w 

Próbuią znaleźć 
D L U J ^ ^ P o w a n l a . Mogę 

wlaścl 
zapew-Otljo-i Y ł J " " « i n a . musi; z-aijuw-

A r fó^n K ? z i n y zastanawialiśmy 
1 i^ań '„ . m i projektami, szukając 
/ rtiy«? a | l ePszych. Postępujemy dzi 

a n a k i c h wskazań, które uzna-
_>:tne i s , u szniejsze, za najlepiej do-

% W i D R T n a s z y c h obecnych wa-
* V ? i cniv , n 5 S z y c h własnych trudno-
1 i^ą 4 , . . y n a < Pewną drogą gwa-

\% ' K u t eczność i celowość pono-
' tk na , y a l c e z kryzysem ofiar i 

' '̂KrtiMi Z e o ' c i e się k u nowym lep-

2 c *ł w e w n ą t r z n e 

Na pensje prywatne nałożyliśmy ob­
ciążenia, podnosząc stawkę obecnego 
podatku dochodowego i kasując pobie­
rany dotychczas t. zw. dodatek kryzy­
sowy. W wypadku wysokich uposażeń 
uczyniliśmy realne i zdecydowane po­
sunięcie, podnosząc w ostrej progresji 
stawkę podatkową. 

Łączne opodatkowanie urzędników 
prywatnych 1 publicznych da około 210 
milionów zł., koniecznych dla zrówno­
ważenia budżetu. 

W celu uzdrowienia tego budżetu 
przejrzeliśmy dział po dziale, pozycja po 
pozycji i gdzie tylko można dokonaliśmy 

d'-eni P o s t a w ą możliwości 
jo^d 3 Jakiejkolwiek szerszej 
I IĄ ̂ w l e n i e m życia gospodar-
» S ' a - / r « r o w e finanse państwa i 
V * < W b u d * c t y publiczne. Dla 

(ul. wypowiedział bezwzglę 
'«''Siu. ^UCytfim K...I L-lrni. 

fSl*> Nl e 

Scytom budżetowym skar 
arh l n ° ż e , n y pozwolić na 
!,.; Państwa na pokrycie 

% '"lorów ściągał w drodze 

wimy zmniejszenie nacisku podatkowe­
go. 

Idąc po linji ułatwień dla płatników 
danin publicznych zmieniliśmy przepi­
sy, dotyczące pobierania odsetek od za­
ległych składek 1 opłat na rzecz insty­
tucji ubezpieczeń społecznych i przymu­
sowych. Wreszcie w dążeniu do pota­
nienia podstawowych elementów kosz­
tów utrzymania obniżyliśmy koszta ko­
mornego i znieśliśmy podatek od ma­
łych lokali, a liczba tych właśnie po­
datników dosięgała miliona osób. 

' oszcędności i skreśleń. Oszcędności te 

P r z y ś p i e s z e n i e z n i ż k i cen 
Rząd przygotowuje nową serję dekretów 

Warszawa, 20 listopada. (PAT). 
Komitet ekonomiczny ministrów, 

obradujący w środę, dnia 20 b. m. pod 
przewodnictwem p. wicepremiera 
Kwiatkowskiego przystąpił do rozwa­
żenia dalszych projektów dekretów 1 za 
rządzeń, przewidzianych ramami przy­
jętego planu gospodarczego. 

Uwaga rządu skierowana jest ohec-
nie na to zarządzenia, których celem 
jest przyśpieszenie zniżki cen I kosztów 
utrzymania oraz wyrównania dyspro 

"alróżniejszych operacyj 

mlczny przedyskutował tezy w sprawie 
obniżki taryf kolejowych, jako nader 
ważnego elementu w akcji kształtowa 
nia się cen oraz sprawy, związane z 
akcją obniżki cen kartelowych. 

Następnie komitet ekonomiczny prze­
prowadził dyskusję nad możliwościami 
zastosowania ulg w spłacie kredytów 
budowlanych oraz wnioskami w spra­
wie odciążenia płatników z danin ko­
munalnych, wiążącemi się przedewszy­
stkiem z pracami nad podniesieniem si-

' i po-
Oraz 

J o i S r h a m u t e c y ^ łv nabywczej ludności rolniczej 
W* związku z tem komitet ckono- prawą położenia finansowego wsi. 

ryl kolejowych, która dzisiaj właśnie 
icst omawiana na komitecie ekonomicz­
nym ministrów. 

W tym kierunku idziemy i iść musi­
my, kompensując w granicach możliwo­
ści nowe obciążenia zniżką kosztów u-
trzymania. 

Wspomnę tu jeszcze o tych rekom­
pensatach, które specjalnie wprowadzi­
liśmy dla pracowników państwowych, 
Jak rozłożenie na 10 rat pozostałej do 
spłacenia części pożyczki inwestycyj­
nej, jak zawieszenie spłaty zaliczek, u-
zyskanych przez fiinkcjonariiiszów pań­
stwowych w urzędach, jak wreszcie 
akcja pomocy dla nadmiernie zadłużo­
nych, na która będziemy mogli przezna­
czyć pewne kwoty. 

Chcę podkreślić z całym naciskiem, 
że rząd wykona swój plan możliwie w 
jaknajkrótszym czasie i dąży w wielkim 
wysiłku do jaknajwiększego skurczenia 
tego okresu, który powstanie między 
wejściem w życie nowych obciążeń, a 
sprowadzeniem kosztów utrzymania do 
niższego poziomu. 

Istnieją realne podstawy do wiary w 
lepszą przyszłość, w"poprawę bytu lu­
dzi i warsztatów pracy. Gdyby tej wia­
ry nie było, rząd nie wziąłby na swe 
barki trudnych decyzyj, radykalnego u-
zdrowienia gospodarstwa kraju i budże­
tu państwa. Jesteśmy w walce z trudno­
ściami zagradzającemi nam drogę do 
lepszej przyszłości. Położymy na szalę 
cały autorytet władzy i całą sile pań­
stwa, aby walkę tę wygrać". 
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(iw tlio. wato procesu prz 
Dlaczego sąd skreślił obrońcę Desbons z listy adwokatów?—R e V , e 

lacyjne oświadczenie adwokata na łamach prasy 
D w a s p r z y s i ę ż e o i a p r z e c i w k r ó l o w i A l e k s a n d r o ^ ? 

Paryż, 20 listopada, imi, Boutiere i Amiel. Celem umożliwię-1 wiadali na pytania sądu. len-Proyence z procesu terory C l 

( P A T . lnrvd .>ntv które. rń7.e*raSfv s i e nia nowemu obrońcy zapoznania się z Paryż, 20 listopada. wackich. . .„cfciei #9 % 
Paryż, 20 listopada 

(PAT) Incydenty, które rozegramy się 
wczoraj na procesie terorystów chor­
wackich w Aix-en-Provence odbiły się 
giośnem echem w prasie. W szczególno­
ści siine wrażenie wywołał wyrok są­
du, pozbawiający adwokata Desbons 
prawa obroity i skreślający go z listy 
adwokackiej. 

Powszechnie panuje przekonanie, że 
decyzja sądu jest zbyt surowa. Nawet 
ci, którzy uważali, że Desbons przekro­
czył miarę w słowach —. pisze „Le Pe­
tit Parisien" — dziwią się tej, tak nie­
zwykle ostrej decyzji, powziętej w sto­
sunku do obrońcy. 

Wiele dzienników przypuszcza rów­
nic/':, że zarówno incydenty, jak orze­
czenie sądu mają charakter polityczny. 
Zatarg powstał, jak donosi prasa, wsku­
tek wręczenia członkom jury egzempla­
rza pewnego tygodnika, który członko­
wie sądu, zamiast włączyć do akt pro­
cesu zniszczyli. W ten sposób chciano 
może wytworzyć powód do wystąpie­
nia z żądaniem kasacji wyroku. 

Adwokat Desbons przypisuje decyzji 
jury również motywy polityczne i w 
ćdtlaraciii złożonej przedstawicielowi 
„Journal" twierdzi, Iż decyzja ma na ce­
lu przeszkodzenie mu w poruszeniu 
sprawy Innego spisku przeciw ki ólowl, 
który podobno wykryto w lipcu ub. r. 

Desbons twierdzi, że nie chciano do­
puścić do tego, a b y obrona uJŁwnlła 
r rawćziwe przyczyny braku odpowie­
dniej służby bezpieczeństwa w Marsylii 
w czasie przybycia króla Aleksandra.' 
ISTNIAŁ MIANOWICIE INNY SPISEK, 
W KTÓRYM ORGANIZACJA ;,VST%-
SZI" NIE CHCIAŁA WZIĄĆ UDZIAŁU 

Obawiano się tam, aby obrona nie 
udowodniła istnienia tego spisku na za­
sadzie dokumentu dyplomatycznego, 
którego autentyczność nie mogłaby b y ć 
poćdana w wątpliwość. Obrońca pod­
kreśla, że o prawdziwości jego słów mo­
że świadczyć to. ŻE DWUKROTNIE 
PROPONOWANO MU ZE STRONY 
ZAGRANICZNYCH PARTYJ POLI­
TYCZNYCH SUME 400.000 FRANKÓW 
za podkreślenie w czasie debaty sądo­
wej pewnych rzeczy nie mających żad­
nego znaczenia z punktu widzenia praw­
nego, ale mogących za to wywołać za­
ostrzenie sytuacji międzynarodowe?. 

W dniu dzisiejszym nie zaszły w pro­
cesie żadne nowe fakty, oprócz wyzna­
czenia z urzędu obrońcy oskarżonego, 
prezesa izby adwokackiej Sandino, któ­
ry podjął się obrony wraz z adwokata­

mi, Boutiere i Amiel. Celem umożliwie­
nia nowemu obrońcy zapoznania się z 
aktami procesu, odroczono rozprawę do 
jutra popołudniu. Oskarżeni choiwaci 
ponownie oświadczyli, że nie bed^ odpo- 1 wie usunięcia adwokata Desbons w Aix 

wiadali na pytania sądu. 
Paryż, 20 listopada 

(AT) Na jutro zwołano nadzwyczajne 
posiedzenie rady adwokackiej w spra-

Wśród adwokatury p a ^ U t U |V C s 

ja sądu budzi daleko idące zas 
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Miljonowa afera na szkodę skarg 
Przemyt wojennych pożyczek austriackich. — Skarga pr * e 

towarzystwom ubezpieczeniowym 
w ilościach znaczni6 

M A,KA 

foc?1!1 w y j 

JL" 1 0 . z "°ś 

Warszawa, 20 listopada. 
Władze śledcze prowadzą dochodze­

nie w sprawie wielomilionowych o-
szuslw z pożyczkami austrjackiemi na 
szkodę skarbu państwa. Podstawą śledź 
twa stała się skarga Abrahama Drobne- j wykorzystano sytuację 'w związku z 
ra, mieszkańca Krakowa, złożona do J rozpisaniem przez Polskę wewnętrznej 

pożyczki. Obywatele polscy zamieszkali 
w dawnym zaborze austrjackim, mogli 

jennych pożyczek austrjackich, na 
czem skarb państwa poniósł straty na 
sumę sięgającą w dzisiejszej walucie 8 
milionów zł. 

Przy dokonywaniu tych oszustw 

Państwowego Urzędu Kontroli Pożyczek 
W skardze Drobner wymienia towa-

rzystwa ubezpieczeniowe „Przyszłość" Pokrywać w 1/3 należności pożyczkę 
w Warszawie oraz „Feniks" i „Anker" ; polską obligacjami austrjackiemi z cza-
w Krakowie, które dopuściły się tych ;sów wojny. 
nadużyć, polegających na przeszmuglo-1 Przeszmuglowano w ten sposób bez-
wanlu do Polski bezwartościowych wo- • wartościowe obligacje pożyczki au-

STRAJK GENERALNY W EGIPCIE 
p r o k l a m o w a n y z o s t a ł n a d z i e ń d z i s i e j s z y 

Kair, 20 listopada. 
(PAT) W Kairze oraz w szeregu 

miast prowincjonalnych proklamowano 
na jutro strajk generalny na znak żało­
by po ofiarach ostatnich rozruchów. 

CzęśjS 'Robotników:, przyobiecali u-

dział w strajku, sytuacja wszkaże nie 
wygląda zbyt groźnie. Minister spraw 
zagranicznych zakazał wszelkich mani-
festacyj. Rada studentów postanowiła 
wysłać do Genewy delegację, celem o-
brony stangwi&ka nacjonalistów. 

strjackiej 
szych niż należało, na czem 
szuścl, a stracił skarb państwa- -
kańczych tych manipulacjącn Drz< 
dział również 2 banki w Kr**. ^ i ^ z y 
mianowicie Bank Obrotowy bom 
Gwarancyjny, obecnie z l l k p l 0 ł 1 stoi 

Właścicielami Banku ° D , » ^ 2 ! e ' J l 
byli bracia Rotkopfowie, znam l c l l ^eble 8 

wielkiej afery na szkodę skąrj^jjl %{J Wyż: 
Swego czasu rząd polski V fi ^ • 

konwersji obligacje kolei itn. rto^ KU,™'?-
cia Karola Albrechta. Kon** tf , «Jj 1 
miała być tylko część O\>\\&<W$ C 6 * " ^ 
stemplowano w konsulacie P°" I H| p r 

Wiedniu. , t ( HKJ C , * se 
Obligacje nie podlegające ^ Wa 

sprzedano- jako makulaturę do J ^ n»wia o b 

Szafta aferzystów, » g ^ j . ^ 

me pozostawi ulemnyeh s a d ó w na l w . r a j c A . e h , które stosują 

KREM SPORTOWY 
i MYDŁA PRZETŁUSZCZONE 

U H . c m . T m . M . M A i m O W S K I B O © 

stali bracia Rotkopfowie 
iaturę w Belgjl, podrobiła 
sfałszowane w ten sposób obli?3' 
wiozła do Polski. Bezwartościo* ( 

plery te wykupiono wówczas j 
S milionów złotych. 

Rotkopfowie, jak się okazał;, 
wozili fałszywe obligacje z v 1 

gdzie założone było specjalne j a " 
Jum fałszowania obllgacyj. I^E. 
cl Rotkopfów padł nawet ofiaj\ 
szajki oszustów, która znakoi" '^ 
Informowana była o aferze z 1 8 j 
ml obligacjami. r ^ 

Rotkopf zainkasował w WL,, 
300.000 złotych za fałszywe oj 1} 
wracał do Wiednia, Do pociąg" . ( 

kilku osobników 

wgs: 
a 

Warszawa, ul. Chmielna 4. 
Do nabycia we wszystkich pierwszorzędnych firmach. 

CIIIACZYCY WALCZĄ Z OPJUM 
K a r a śmie rc i i w i ę z i e n i a na pa laczy . — G e n e r a ł o w i e po­

piera ją p l a n t a t o r ó w . — W y c i e c z k a po m o r z u 
K o r e s p o n d e n c j a ' w ł a s n a . R e p u b l i k i " 

Szanhaj, w listopadzie. 
Rząd chiński ostatnio w licznych o-

dezwach komunikuje swemu narodowi, 
że z dniem 1 stycznia 1936 roku mija o-
statni termin meldowania nałogowych 
palaczy opjum. Po tym zaś terminie pań­
stwo bezlitośnie przystąpi do walki z 
narkomanami, wprowadzając nowe "pra­
wa. 

Lecz cóż znaczą wszystkie „10 przy­
kazań zdrowia", jeżeli drżąca ręka pala­
cza stale jednak sięga po fajkę opjumo-
wr , jeżeli tęsknota za snami, za zapom­
nieniem jest tak silna i nęcąca, że żadna 
kara nie może jej odstraszyć!... 

Właściwie Chiny już od 'dwudziestu 

gło. Teraz wi<>c wprowadzono ostry sy­
stem, od którego podobno nie będzie u-
cieczki. 

Po jednej stronie leży rozbita fajka, 
czeka młode i zdrowe państwo chińskie. 
Po drugiej stronie stoi — kat. Ostatnim 
terminem jest dzień 31 grudnia... 

Do tego dnia wszyscy, którzy popa­
dli w ten straszny nałóg, muszą się do­
browolnie zgłosić u władz. Nic złego im 
się nie zrobi. Stosownie do wieku i u-
sposobienia, podzieli się palaczy na gru-

jpy. Na rok 1936 i 1937 dostaną oni opjum 
z państwowych fabryk po państwo­
wych cenach; dawki te jednak za każ­
dym razem będą zmniejszane, 

wtedy za pierwszym razem, kiedy ich 
się przyłapie z fajką opjumową, zostaną 
skazani na 5 lat więzienia. Jeżeli i po­
tem nie będzie jeszcze poprawy, wtedy 
czeka ich dożywotnie więzienie, albo też 
i kara śmierci. 

W niektórych prowincjach środkami 
temi posługiwano się już przedtem. 
W ciągu kilku tygodni skazano 270 osób 

Ina śmierć, częściowo za nałóg palenia 
j opjum, a częściowo za handel narkoty-
1 kami. 
| W tym wypadku nie robi się różnicy, 
czy ktoś nazywał się pułkownik Lion-

jSin-Hui, czy też byl to gubernator cy­
wilny Pu-Lin-Ho. Nawet znany bankier 
Wang-fu-Len i fabrykant jedwabiu Tin-
Pan padli ofiarami tego surowego pra­
wa. 

j Trudno będzie w ciągu dwóch lat 
przeprowadzić nowe prawa we wszyst­
kich prowincjach emsk ich . W Nankinie, 
naprzykład, wyznaczono rok 1940 jako 
termin całkowitego wykorzenienia nało­
gu. Wiadome jest bowiem, że sławetni 
chińscy generałowie będą sprzeciwiali 

nicy weszło kilku osobników ,• »M f ( /~«w, 
braniu urzędników celnych, kt"[V C ' j c i e 

konali rewizji rzekomo w P ° S * , V N $:c. l e P 
fałszywych obllgacyj I przy «* j ^ ł \ «wne 
ności zabrali RotkopfowI wszP , \ a:>k0v 

siadane przez niego pieniądze- F K^ZYTN 
Ci sami bracia Rotkopfo* > ą

m i , : s k i r 

właściciele Banku Obrotowej: 0 . K'poz y c , 
dział w oszustwach z w o j e n n e j $ i, 
kami austrjackiemi. Jeden z t W Ksenio 

| w a się zagranicą, drugi, OzJaS* % ' M^oraj 
został aresztowany w zwiaz*" \ MMAA I krytemi obecnie nadużyciami-^,-'. \YK^ 

generałów i M*t0..«*9fa 

dze przecież nie pachną -
logu innych, — to bardzo 
res 

TOI 
I w 
? N a , 

f J " S t W U 
\ polach 

dla 
•Zaczęto już w Nankinie ' l ^ K ' ^Ikc domów A m P P o « 

F ! S J C ™ ponieważ wy-
na Ameryka. Próbowano zwalczać maczają one także wysokie kary za ho-
krrpiiy ten nałóg dobrocią, groźbami, | Jeżeli do roku 1937 znajda sie ta*v 
b.c.cm i strzelaniem, lecz nic nie porno-' którzy nie wyleczyli się Z TEGO na 

dowanie narkotyków. Od handlarzy t 
właścicieli plantacji bowiem generało­
wie pobierali najwyższe daniny. Pienią-

od pa1e jV i iC 

Tysiące ludzi czeka już na to. j, m 
mocą nowoczesnych mcdycz^leni11 

ków uwolnić się od nałogu P" 1 AT) ^ 
jum i innych narkotyków. 

Tymczasem jednak na 
brzeży chińskich już pływają - , g S 

okręty, zakupione w Los Anjv|jj... , 
'. na Florydzie i A r g CFĄB 

rzymich szpitali i 
dla odzwyczajania 

zażywać kokainę,' ile sl<?_ JJ, A^tfk u?c« 
i tych okrętach, możną P ^ o 0^%V 

Można także przejechać ^.^'ET0' #Ł 
Makao i dostać tam wszys*1} s ic 
serce i nałóg pragnie, jeże" 
dobrze za to zapłaci. i a" i / J 

Jeżeli „10 przykazań RAT^JL \\ 
stkie inne surowe prawa P r*, |9 r Hij 
niu opjum przetrwają do X°\^U 
żeli rząd nankiński do tego c*ajWPS| 
istniał lub znajdzie godnego l u / ł « ^ 
i jeżeli tajfun zniszczy wsz^ s 

opjumowe, a pioruny śp|W r t( 
miasto Amoy, — wtedy c " ' y 
z pewnością zwycięstwo " 

aii 

s n D j 

http://lw.rajcA.eh
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AS 

spoczną w nowej krypcie 
E Ż I S R E B R N Y C H D Z W O N Ó W , O B O K K R Y P T Y K R Ó L A S T E F A N A B A T O R E G O 

W poszukiwaniu miejsca na taką kryptę pod Wieżą Srebrnych Dzwo„ów . ..Warszawa, 20 listopada. 
y Mmitet Uczczenia Pamięci 

Jozefa Piłsudskiego komu-

i . 1 "mltete 

ySlO* H |J,V'Spółp, 
, .„: defl katedry wawels-

5 K T I ^ t ó i Ł

C s - l a ł e c ' Z I , e « ó 

V z a ł k a 

11 U r ' 

czasu pomiędzy Na-
m a księdzem metro-

Sapiehą nawiązana 
r a c a , mająca za cel usta-

dr, 
spoczynku, 

Józefa Piłsudskiego 

kryptę rozważono kolejno parę projek 
tów, między Inncml ewentualność wy-
korzr-^mla niezabudowanych podziemi 
pod kapMcą Stefana Batorego i skarb­
cem katedralnym. W zrealizowaniu kon 
cepcji pierwszej stanęły na przeszko­
dzie względy kanoniczne, drugiej przy­
czyny techniczne. 

W rezultacie, w dniu 18-ym listopa­
da r. b., podczas konferencji ks. metro 

sąsiadującą z kryptą króla Stefana Ba 
torego. 

Prace nad technicznem rozwiążą 
ulem zagadnienia dojścia do (ej kryty 
doprowadzenia jej do stanu -używalno­
ści oraz związanym Z tern remontem 
samej Wieży Srebrnych Dzwonów roz­
poczęte będą natychmiast. Po ich ukoń-
czeniu przyjdzie kolej na architektoni­
czne rozwiązanie zagadnienia oraz na 

"•'ib. .lozcja r s i s u a s K i c g o . |ua i.u., M U U ^ ' - " = num*.iv»vi. no. 
%^ Wyjścia dla tej pracy było pelity Sapiehy z kierc -nikiem wydzia-: zaprojektowanie i wzniesienie sarkoi 
Łu e | , i e» że krypta św. Leonarda! łu wykonawczego Naczelnego Komlte 

cznle . 

że krypta św. Leonarda i łu wykonawczego [Naczelnego Komitetu K u, w którym złożona zostanie srebrna 
L"iożności wzniesienia sarkofa-| Uczczenia Pamięci Marszałka Plłsud- trumna z ziemskiemi szczątkami Józe-
top,1"'' o r a z z e najwłaściwsza! skiego, gen. Wieniawą-Dlugoszowsklmi fa Piłsudskiego. 

c l 1 1 będzie specjalna krypta. postanowiono poświęcić Marszałkowi I ir 
z e " ^ c n a 

' & I P » K Ó L B Ę D Z I E 

Vv ,, t>, »«7 

z a i s c a 

O R Z Y W R Ó C O N Y . — P O S Ł O W I E Ż Y D O W S C Y U M I N . R A T Z K I E W I C Z A 

W u M » t f | U 7 I < Warszawa, 20 listopada. | Równocześnie obaj posłowie przed 
l C \ n J 4 f i p r z e d południem zgłosiła stawili p. ministrowi obszernie p r z e b i j dać zarządzenia bezpieczeństwa, 
<raK" j4'08ł6w żydowskich rabina Pubin 

przed 

Ldr- s 0 

przyrzekł w najbliższych godzinacS wy 
WFLIĄ-

ajść, podając równocześnie do lego ce na celu przywrócenie ładu 1 źapew-
v ^ n U 4 C S «'»mersteina delegacja ży- wiadomości listę ofiar. Min. Rae/.kiew.cz " " e n ^ S S ^ o ™ ^ . 
^ C < 4 F I J , stowarzyszenia młodzieży H H W w m w m K w m . ^ M . . . m m . m . w m . . 

„i I To to l 1 Przedstawiła un szcze-nam 1 |L; Przebj 
Ł,II (tlifia

 , e g ostatuicb zajsC antyse 
V OTIM *leh W y z s z y c h uczelniach war 

P ° 1 S j E C z : Przedstaw 

Sommerstelna minister 
p, Władysław 

awiclele kola ży 
sejmFe prosUI p. m i n l s i t a o 

- władz w obronę mienia, ży-
1 0 IP 4 w ' ? obywateli żydowskich, na 
• z e . i-^T»i?. c h w clacu ostatnich dul nic 

)biig«cj* 

ine !«b 

K r ó l J e r z y p r z y b ę d z i e d o A l e n 

w s r c f a : ag n w s ^ I C T ^ c a g f r o n t u ' 
Ateny, 20 listopada. (PAT). 

Dzisiaj popołudniu wyjechały z ..Ar­
senału" na Salaminie do Brindisi: krą­
żownik „filii" oraz kontrtorpedowiec 
„Psara" i „Hydra", celem przewiezienia 
króla Jerzego wraz z następcą tronu i 
świtą. 

Król wsiądzie na pokład krążowni 

ka w piątek popołudniu i odpłynie tego 
samego dnia pod honorową eskortą 
dwuch kontrtorpedowców. 

W niedzielę rano przybędzie do Fa-, 
leronu. Po przybyciu do Aten król uda 1 

się do katedry, gdzie odbędzie się na­
bożeństwo, następnie zaś złoży wieniec 
na grobie Nieznanego Żołnierza. 

Ł Z t r a c k e i a tocost 
S w e i g g u 1 minuty 

\ Nie z a s y c h a n a 

j twarzy preos 10 min. I 

\ N a d a j o w ł o s o m aa- 9 
S P A L U w l « i c l v { a p o - 1 
w łe^onto d o colenla i 

I 
\ D s l ^ k i o l e i k o w i 9 
\ oliv/kovvomu chro- 1 
| n i p r s a d p o d r ó ż n i e - | 

/ n i e m p o goleniu 1 

_ i I 
Z GWARANCJĄ: L 

P E Ł N E ZAUUWOKNIC MM\YM 
albo V-'-'"OT PIENIĘDZY! 

toczą fylHo drobne nfarezH 0L""GM\ 

z , A B|''T\ x Warszawa, 20 listopada. I znajdowali się w Addis Abebie w ubie 
JM u Na podstawie wiadomości ze glym miesiącu pozostało około dzie-

tv ^L^L^^^icl i . francuskich, niemiec sięciu. 
VE ° b M S i c ! l i ablsyńskich P. A. V. o 
ciai?11^ rflflf^PuJący komunikat o sytaa 
A W Waniach A M c n H . vry'łs l i ^ " I a c h Abisynii: 

HŁ0,WA Cri t i e Pomocnym zarówno jak 
P° isnkUa-i p o ł u d n l o w y m . nie zaszły 

' J s t ^ r w w a ż n i e i s z e Posunięcia. 
J^JJowzgórzu Tembie.i teczą 
'"• ,:.zym ciągu utarczki, na tron 

J8"Urw m iedynie lotnicy włoscy 
n f e r t i i p ! K u y C i e a b i svńsk i e . 
. » ni"11 S °%»fe ^ in teresowanie wzbu-
i a s ^ ^ S S 0 u m i a r y Haile Selassle, 

5ązk«« i V V J o p u ś c i ł A d d l s A b e b e s a " 

fcfe.^kich kołach oficjalnych 

t a l 0

<ló^S^C nr? e n . t Reu'tera"podaie niep«-
ntftflRl1 ty iu 0 g , °skę . że cesarz dokonał 

P°C! o f f n,! k o Próbn 

W mieście, w którem w ciągu ostat 
nich tygodni panowało życie gorączko­
we, obecnie panuje zupełna cisza i spo­
kój. 

W prowincjach Geralta, Tembien i 
Scire trwały dziś zaciekłe walki w róż­
nych punktach. Wojna podjazdowa, 
podjęta przez oddziały abisyńskle, któ­

re, ogółem, jak obliczają źródła 
rnieckie liczą razem około 10 tys. ludzi 
powstrzymują zupełnie dalszy marsz 
włochów w kierunku na południe od 
Makalle. 

Lewe skrzydło włoskie na froncie 
północnym czuje się silnie wzmocnione i 
przez poparcie sułtana Biru, choć wska ' 
zać należy, iż właściwy teren tego suł­
tanatu znajduje się w obrębie Erytrei 
włoskiej 

Według informacyj ze źródeł an­
gielskich, armja włoska zamierza je­
szcze przed przybyciem marszałka Ba­
doglio zakończyć operacje w Tembienie 
pomimo niezmiernie trudnych warun­
ków topograficznych. 

Na brzegu południowym rzeki Ta-
kazze w ciągu dnia dzisiejszego abisyń-
czycy kilkakrotnie próbowali przedo­
stać się na drugą stronę rzeki, lecz zo­
stali odparci ze stratami. 

Proklamowanie autonomii Chin 
żone zostało na kilka 

UTC '„łiJliorh, tej sprawie otrzymać żad 
' 3 • -* "Tf> D r ? c y l - p a ł a c cesarski jest o-

> i e / V ^ t D C « r * c , ł ' do"" swego pałacu 
i to. j, • • wal d 0 polnej godziny u 
^ c Z ale-1'" 't> 

U P w R , A s n , a r a » 20 listopada 

*° r

e V« Wc^e n n

e p P e Rinaldi, który poległ 
aią,pj es Vi \ DQgr>Lk P , a s kowzgórzu Tembien 
A n i l i . ' ' i l e w z i ą ł udział generał 

p ^ ^ N , 
N ich 2 

f » v c h

s t a ' 
żeli 5 

i 1 1 1 1 V 

,'') p.. Paryż, 20 listopada. 
^ a ? ? p ? i c z y c y , w dalszym C M 

iC" sti'. A d d i s Abebe. Znaczną 
i - -.a. dziennikarze. Z 85 
K 0£espondentów. którzy 

H a l o n y złotych 

/ I - , A ^ \ Tokio, 20 listopada, czego nie może powstać sprawa powo-1 Japońskie ministerstwo spraw za-
(PAT) Agencja Rengo donosi: Prokla- łania się na układ dziesięciu mocarstw, i granicznych, obawiając się wywołania 

mowanie autonomii Chin północnych, Japońskie ministerstwo spraw zagra- 'komplikacyj międzynarodowych, prze-
które miało nastąpić 20 bm., według nicznych zaprzecza pogłoskom, jakoby ' cięło dyskusję, prowadzoną przez przed-
wiadomości z Pekinu prawdopodobnie! Japonja popierała ruch autonomiczny, 'stawicieli armji kwantuńskiej z wladza-
zostanie odłożone na kilka dni, chociaż który jednakże jest śledzony z w i e l k ą ! M I Chin północnych, 
projekt deklaracji uzyskał aprobatę uwagą przez rząd japoński. Chińr™™ «vhL-n ™ri«.„ł„„,..u 
przywódców ruchu, autonomicznego. Stanowisko przywódców ruchu au- w S Z U D I Mai. Fu C S ^ S H T A F T 

W kołach japońskich ministerstwa tonomicznego nie jest znane, ale w ko- Ł W S S S \ a S S L ^ Ś f » M^^i 
spraw zagranicznych uważają ż auto- łach miarodajnych dają do zrozumienia, C w - S N L ^ B f l S M % i i l r n % 
nomiczny ruch w Chinach północnych iż jeżeli zwrócą się oni do Japonjl o p o - 1 1 R a i ł e m , komendantem garm/.onow 
został wywołany polityką Stanów Zje- parcie",' apel T e n ' będzie rozpatrzony w 
dnoczonych w sprawie srebra oraz bry- sensie przychylnym przez wysłanie do-
tyjskiem poparciem chińskiej reformy wódców 
monetarnej 1 . . ; ^ ; Pekin. 20 listopada. 

Podkreślają jednocześnie, że autono- \ (PAT) Odroczenie ogłoszenia dekla-
miczna federacja Chin północnych nie racji w sprawie autonomii pięciu pro-
przewiduje terytorialnej i administracyj- wincyj Chin północnych nastąpiło w na-
nej niezależności od Naiiklmi, wobec stępujących okolicznościach: 

6 dla bezrobotnych 
'O n . t » i , ! K S fi

WarSzawa, 20 listopada 
żv? tK,frv>h l% 8 ^ r a c y rozdzielił pomiedz 

V%in|j ° ' e b i u r a wojewódzkie su-

V L ? K « t e 

^ S ° b o t n y c h n a o k r e s 7 , , u 0 " 
d a r 1 U 0

C 
będą rozdawano bez-

Przed strajkiem węglowym w Anglp 
Większość górników opowiedziała s ię za porzuceniem pracy 

Londyn, 20 listopada. tylko więc przekroczona została wyma-
(PAT) Na posiedzeniu egzekutywy fe- 'gana większość 2/3 głosów, lecz więk-

deracji górniczej w Barnsley ogloszo- szość, która opowiedziała się za straj-
no dziś rezultat referendum strajkowe- kicm wynosi 93 proc. i jest tak przytla-
go, przeprqwadzonego na wszystkich czająca, że wydawałoby się, iż wobec 
kopalniach zagłębi węglowych. takiego rezultatu ogłoszenie powszceh-

Za strajkiem opowiedziało się 409.351 nego strajku węglowego w Anglji jest 
górników, przeciw zaś — 29.215. Nie- nieuniknione. 

w Pekinie i Tien-Tsinie, wycofał się L 
rozmów, podczas gdy przedstawiciele 
gen. Sung-Cze-Juana gotowi byli do u-
stępstw. Gubernator Hopei odwołał swój 
wyjazd do Pekinu. Gen. Doiharu I J Z -
draźniony, opuścił Pekin i udał się do 
Tlen-Tsinu. 

Jin-Tlng, dyrektor kolei Pekin — 
Szan-Hai-Kuan, który uczestniczył kie­
dyś w rokowaniach chińsko - japońskich 
udał się do Nankinu, jako doradca n a 
wypadek, gdyby układy pomiędzy 
Czang-Kai-Szekiem i Arijoszim ogarnę­
ły całokształt stosunków chińsko - j a ­
pońskich. 

Londyn, 20 listopada. 
(PAT) Reuter donosi z Pekinu, że 

wysiłki generała Doihara, który pra­
gnął przekonać władze północnych Chin 
o koiVczuości ogłoszenia niezależności 
zawiodły wobec czego ruch autono­
miczny zakończył się niepowodzeniem. 
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iilisj.ii« 
Oskarżony Bandera w dalszym ciągu nie «hce zeznawa j 
polsku. - Sąd był zmuszony « w » ^ V ^ . £ u ? r i ? " V tajemnice terorystów ukraińskich 
B a n d e r a w y d a ł r o z k a z z a m o r d o w a n i a ś . p . m i n . P i e r a c 

Dzisiejsze posiedzenie sądu okręgo-1 nych w art. 97 par. 1, 93, 26, 27, 225 k.k 
wego w sprawie o zabójstwo min. Pierąc 
kiego, rozpoczęło się o godz. 10 min. 30. 
Zgodnie z wydanem wczoraj przez prze­
wodniczącego zarządzeniem, dotyczącem 

/.eznania, j ny usiłuje odpowiedzieć 
oraz oświadczył, że chciałby wystąpić ukraińskim. Na 

Warszawa, 20 listopada. I szawy, t. j . do przestępstw, przewidzia- r złoży szczere i prawdziwe /.eznania, i ny usnuje uapywicućiew -
Na to n r z c Y ^ i ' 1 . , 

do młodzieży ukraińskiej z referatem w] przypomina oskarżonemu. ^ vv I*?*, Używ; 

'1. Kobiety 
ciecie 

składania przez oskarżonych wyjaśnień, 
na ławie oskarżonych pozostawiono tyl­
ko oskarżonego, Stefana Banderę, pozo 
stali zaś współoskarżeni na czas 'składa­
nia przez niego wyjaśnień, zostali wypro 
wadzeni z sali sądowej. 

Przewodniczący przypomina oskarżo 
nemu, że obowiązany jest dawać odpo­
wiedzi w języku polskim, w przeciwnym 
razie, sąd uważać będzie, iż odmawia on 
wyjaśnień i zostaną odczytane zeznania 
jego, złożone w toku dochodzeń proku­
ratorskich i w śledzwie. 

Demonstracja 
B a n d e r y 

Ponieważ oskarżony Bandera usiłuje 
mówić w języku ukraińskim, sąd ogłosił 
postanowienie, mocą którego, biorąc pod 
uwagę, że oskarżony Bandera na zadawa 
ne mu pytanie mówi w języku niepol­
skim i że został uprzedzony iż wrazie od 
mowy wyjaśnień w języku polskim, zo­
staną odczytane jego zeznania, postano-

N i e p r z y z n a j e s ; ę 
Na zapytanie odpowiedział, że Miko­

łaja Łebeda, Darji Hnatkiwskiej, Jarosła­
wa Karpynca, Grzegorza Maciejki, Eu-
genjusza Kaczmarskiego, Bohdana Pid- s t «P" w c e l u zawiadomienia towarzy 

U • . • , . , i , • - - — II . . . ! ~ _ ! , ! A „ . ! „ . . I „ „ | 

najnego nie zna, natomiast zna: Romana 
Myhala, Katarzynę Zarycką, Jarosława 
Raka, Iwana Malucę z życia studenckie 
go. Malucy 
w kierunk 

sprawie zaprzestania wystąpień bpjjo-j zany jest składać wyjaśnię 
wych O. U. N., Bandera wyjaśnił,' ż e ' k u polskim. .^ o f / ! y j 
przesłuchiwano go kilka dni, wobec| Prokurator stwierdza, ze 
czego, aby zakończyć badania użył pod- S2.tuw.uniu Łebeda znale,/)'* 

'I st, pisany przez j-ego narz*- ^ stępu w celu zawiadomienia towarzy- " i i , p i s a n y p i / . ^ . -sy ••- 0 r FuRrT~— 

szy w celi więziennej, że do niczego si Q Języku polskim. Św.ad:/> I * ' W ^ Y 
. .znajomości języka POLSM F C T > L ^ a . 

nie przyznał. I oskarżcnego. . .n,\Ą k\£ 
Na szczegółowe pytania dotyczące Gdyby w naszym sądzie: - ^ i ^ 'EM. & :y nie dawał .żadnych poleceń k o n l a k t ó w z poszczególnymi oskarżony- Ukrainiec, C O do którego »>'TŁiC|!»rW*' , l e I 

™ _ ! ! 7 - n

: ° & 2 f e l . M I lub osobami znanemi z działalności dzone, iż nie zna języka P 0 , s J J c / i f c C . ^ " 
W O. U. N. osk. Bandera kategorycznie pełnie, to sąd powołałby " U l

c „ji.' 
zaprzecza, by takie kontakty posiada! i samo, jakby to zrobił dla i r a l .. « ale nie pamięta, czy mu na imię Jakób.' 

Z Organizacją Ukraińskich Nacjonalistów 
|C>ETt 

—, ~j .. i - - - . j — - i •l/lPł!1'' 'iJ 
. twierdzi, że większości ich zupełnie nic anglika, obywatela ulep1 W 

me ma nic wspólnego. | zna, ża.dnych zleceń, dotyczących wy- wet i obywatela polskiego, » , e ' 
U zaboislwie min Pierackiego d°-, konywania zamachów nie dawał, jak go języka polskiego. dl*lr*»K.i."7 

wiedział się w czasie drogi, ,uz będąc 1 . 0 v v n i c ź n i e polecał współoskarżonym i Odmowa musiała nastaP>c A 
aresztowanym i ladąc ze Lwowa do Kra n a b y w a ć b r o ń ] u b d a w a , n a t 0 p i e n i 

kowa. Aresztowano go 14 czerwca i p r z e | ^ M a c i c , k j n i g d y w ż y d u „ , e w i d z i a , 
wieziono do Krakowa. - Pieniądze na , Q l m • n ; k , m „ i e r 0 z n i a w i a ł . 
utrzymanie, otrzymywał częściowo od 
swoich rodziców w wysokości od 50 do J • . . . . 
80 zł. miesięcznie, pozatem dorabiał lek-' J e s t e m mi V. ' O n i i RE S l t ą 

U K R A T Ń S K ' M 

yni: Odmowa musiała n a s S „ J . \ • 
ńą- iże to jest o d m o w a przeciw j y ^ S 
tlał jej!, a nie przeciw rzeczywista , M I F U « 

|p.o.;ci zeznawania w jeżyku p " n i a ^ ViJ r i

 e 

Sąd przystępuje do _ o d c z y t ^ 

P N Y 

« 2 * b 

nań osk." Łebeda."Treść ich P .°fip 
my już w akcie oskarżenia. 

i winy nie przyznał się. 

1934, 12 i 16 listopada 1934, 16 stycznia wił odczytać złożone w trakcie docho 
dzeń prokuratorskich i w śledztwie ze-j 1935 i 4 kwietnia 1935 r 
znania. i 

Wobec dalszych prób ze strony osk. Wv?aZCl d o G d a ń s k a 
^ s f e ^ p ^ e w ó ^ S t^lrprzesluchiwań oski»fen-
TP4> ałewdalszej!^ odzywania się %śk#rżoneJffo 

bez zezwolenia sądu i w języku niepol­
skim, będzie on wydalony z sali. 

Ponieważ do zarządzenia tego oskar­
żony Bandera nie zastosował się, 

PRZEWODNICZĄCY ZARZĄDZIŁ 
USUNIĘCIE GO Z SALI, 

poczem sąd przystąpił do odczytywania 
zeznań oskarżonego. 

ciami. 
Przesłuchany w dniu 3 czerwca 19.25j „ 

roku osk. Stefan Bandera potwierdził] . ^odczytanych przez sad zeznań o-
swoje zeznania, złożone w dniach 16-«0 skarżonego Banoery, złożonych w sledz C O Z e z n a ł a 
czerwca 1934. 3 lipca 1934, 6 sierpnia w i e

 ł

w , v , l l , k ; U D A L C , L -
 yc

 1 : , d a n v d," 1

i a 7?' J | HlliAUW* 
Po przerwie zarządzonej P « 

tanin zeznań osk. Łebeda, n a ' 
wadzono następną oskarżona 

K W I E T N I A 1935 roku oskarżony Bandera 
twierdził, że do O. U- N. nie należał, 
gdyż polityką się nie zajmuie. W. O. U. 
N., nic angażował się. bo nie uważał za 
odpo\yicdm\\..bjać. jakikolwiek udział -u 
tej , u ^ n . , i z j p l T | . P N L S R ^ t e m d t - m ó ' - ..« ,„•.«...« £ i d ™

, t t

i T o a i n a W
w ( 

Cera przyznał, iż językiem P ^ ^ n w L , ^jSfff^gS^ J , .CJONA- 1 S z S n i a wyjaśnień i ^ j S 
da w słowie i piśmie. Odmawiał jednak IZ fsTA U^AIŃSKIM. k*C tego odczytać jej zeznam 
'^lw&X W u . N. nie! Na Wlanie? czy uważa O. U. N. za w toku dochodzeń 

' c h "stawi 

Hnatkiwska. -Usiłuje i ona 
na 1 pytania po ukraińsku^ 

odP" 
prz 

przyznawał się, natomiast przyznał, że instytucje konieczną i pożyteczną, dla i 
należał I społeczeństwa ukraińskiego, odmówił 
DO INNYCH ORGANIZACYJ UKRAIN- -dpowiedzi. 

SKICH. Przekonania Jego - - dodał — odpo-

Zeznała ona wówczas, żc s 

ką nie zajmowała i w ży^ | U

 ) M 
nem nie brała prawie żadneg J 
O. U. N. zna tylko z prasy..,' 1;,,^ 

Przygotowanie ,,chat" 
w Lublinie i Poznaniu! 

Ze znajdujących sie w aktach spra­
wy zeznań oskarżonego Bandery wyni­
ka, że zbadany dnia 21 grudnia 1934 r. 
przez , sędziego apelacyjnego śledczego 
do spraw wyjątkowego znaczenia, Wituń 
skiećo w charaktprzc eskarżonego 

STEFAN BANDERA NIE PRZYZNAŁ 
SIĘ DO WINY. 

t. j. do tego, 
1) że w roku 1934 i przedtem, w celu 

oderwania od państwa polskiego części 
jego obszaru, a mianowicie województw 
południowo-wschodnich, wziął udział w 
organizacji ukraińskich nacjonalistów, co 

ftrzejawił przez utrzymywanie kontak-
ów organizacyjnych, 2) że z końcem r. 

1933 i w pierwszei połowie r. 1934, 2 A 
pośrednictwem oskarżonego, Mikołaja 
Łebeda oraz oskarżonej Darji Hnatkiw-
skiei, przeprowadził 

WYWIAD CO DO TRYBU ŻYCIA 
Ś. P. MIN. PIERACKIEGO, 

- • • - " b . i p c im polecenia w tym kierunku i 
przesyłał gotówkę im potrzebną na opę­
dzenie wydatków, związanych z tym wy 
wiadem, aby w ten sposób sprawcy za­
bójstwa ułatwić dokonanie zabójstwa w 
okolicznościach najdogodniejszych. 

3) że w drugiej połowie 1933 r. wy­
dal rozkaz referentowi organizacyjnemu 
O, U. N. Iwanowi Halucy przygotowania 
„chat" w Lublinie i-w Poznaniu, celem 
umożliwienia sprawcy zabójstwa skrycia 
się w tych „chatach" po dokonaniu za­
bójstwa. 

4) że w pierwszei połowie 1934 r. ja­
ko Krajowy komendant O. U. rŁ dał 
Grzegorzowi Maciejce 

wsi 
należał 
cznych 

Aresztowany 
pierwszy pod zarzutem przynaiezn 
do O. U. N. był zatrzymany przez dwa „ ^ ^ „ P I ^ ^ ! . ^ . 0 ^ I A D C Z Y J I ? A F ' N A . - 1 tęplemcm ani leż ich MJF ; \ 

' był kilkakrotnie Po raz , ) s k - Banderze zeznania, dotyczące jego stalizowala dotychczas ś w e « ° ^ | l 
zarzutem przynależności 9 s ° b y ' . z ł o ż o » e PRZFZ Pidhajnego. Ban- nie odnosi się jednak do 

iiiwlć. 

„mon,; n i a t e s a nieprawdziwe, później jednak I Przyznaje dalej, że ma 
dn. w 1928 r., w 1931 r. był zatrzymany d o d a f .. n j e t w i c r d z i ) z e s ą n i eprawdz i - nego" narzeczonego od r. 1 
we Lwowie i siedział w areszcie 3 mie- , e c z w s t r z y i l H l J c s l ę o d , c h k w a l i . . 0 | e c l • v v y j 

s.ące Dalej zatrzymanym był w listopa ,„ „ C Q d o p r a w d z I w o ś c I . | „Je przyznaje sie. 
dzie 1932 r. w związku z napadem na Q d s d z j a ^ z w r ó c ł , m u u . MY™W się. 
urząd pocztowy w Gródku Jagiellon- \f\ 1 •« 
sklm. Czwarty raz zatrzymany był we £ E MALUCA PRZYZNAŁ SIE, IŻ NA- vJSK»rZO!iy £^ - - ' s i ' ( 

wrześniu 1933 r. Sądownie karany nie LEŻAŁ DO EGZEKUTYWY O. U. N., i Identyczna dyskusja '" ' ; X N ' ' ' 
był, a tylko administracyjnie 10 zł. grzy b y , j e j r e { e r e n t e m organizacyjnym i bv- stosunku do osk. Karpynca.- v \V, 
wny za nielegalne przekroczenie granicy w a t r a z c m z Banderą na posiedzeniach W dniu 14 czerwca bad^,,.?; ' 
w Cieszynie. egzekutywy, osk. Bandera podał, że po- kowie Karpynec zeznał, 

Następnie przyznał, że w marcu 1932 wyższe stwierdzenie Malucy nie o- przedmioty laboratoryjne ' ^ pr>a 
roku był aresztowany świadczą się, dlatego, że nie chce powie- należą, do niego jako własi) 0 . - !^ | 
W ZWIĄZKU Z ZABÓJSTWEM KO- dzleć czy są one prawdziwe, czy nie- na i służyły mu do doświa.. jjo 

MISARZA P. P. CZECHOWSKIEGO, prawdziwe. . wadzonych w zakresie n n

 ; J 

Aresztowany też był w związku z roz-'; Po przedstawieniu wyników śledź- nego stowarzyszenia pol»» 'j| #m 
rzucaniem ulotek O.U.N. oskarżony po- twa osk. Bandera oświadczył, że wszel- należał. Do O. U. N. «'o ,i 
dał następnie że w maju czy czerwcu kie zarzuty czynione mu są bezpodstaw- • 1933 r. Złcżył on ś!uboW»» 
1933 r. nabył okrężny bilet kolejowy, 1 nie. na swoją obronę żadnych śwjad- cyjne na rewolwer. M 
za którym miał jechać do zamieszkałych M w nie ofiaruje I nie ma nic więcej do ; Ceremonia odbyła • 
w Małopolsce krewnych celem zapro- dodania. Zgodził się na zamknięcie\ b e c jednej osoby, p r z y c z e p ;. , 
szenia ich na ślub swej siostry. Udał się śledztwa, dodając, Iż wprawdzie żalił! W a n i a brzmiała "w'ten s.P"s

txvv 
jednak najpierw dó Gdańska do kuzyna się na rozszerzenie śledztwa, jednakże ; członek O. U. N. będzie ff0';,. 
swego Turyły celem zaproszenia go na zażalenie to teraz cofa. ; wykonać rozkazy 
ten ślub, kąpiąc się jednak w .morzu Na wniosek prokuratora sąd posta- nych 'O . U. N. Dadej o b . ^ " ^ f J 
przeziębił się i leżał w łóżku przez ty- nowi} protokuł zeznań oskarżonego znaje, że sporządził częs^ ' |, f,^ 
dzień, wskutek czego nie zdążył już na Bandery." dotyczący konfrontacji jego z bucliowego, który w odbita $ -
ślub siostry. josk. Myhalem odczytać dopiero po w y - , ficznych został mu okaza" J j 

Zaprzeczył, jakoby w Gdańsku zet-'.Jaśnieniach Myhala. 'przesłuchania w Krakowie-
knął się z kimkolwiek ze studentów u- 1 Przewodniczący zarządził p rzerwę, P o odczytaniu ws/Y J c ^ ; A 
kraińskich poza Turyłą. _ « i _ '• o s k - Karpynca, p r z e w o " J 

względniając wniosek 0 U

R ^ \ FJ 
iżonej Hnatkiwskiej i maja 
że w dniu Jutrzejszym } 

dla 

Bandera odwołał 
swe zeznania 

Łebed nie przyznaje 
się 

Po przerwie przewodniczący p y h . J czyste święto reli<rł»ne f 
Na zapytanie sędziego śledczego dla- czy Łebed przyznaje, żc wziął udział i nia g r e c k o - k - ^ U f k ' " ^ " 22 1,1 

czego w dochodzeniu prokuratorskiemi ?.v organizacji O. U. N. w L^CIU n d e r - r w e w rczrr"wie do dum ROZKAZ ZABICIA Ś. P. MIN. BRONI 
SŁAWA PIERACKIEGO przyznał, iż nic kwestionował swej przy I wania od państwa polskiego ".ołuJ.tiio-lgodz. 10 rano, 

i polecił udać się mu w tym celu do Wari należności do O. U. N. i zapewnił, że ' wo-wschodnich województw. Oskarżo., 

te 

P e ł e n 

M 

m 
KM , mi 
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I ? A { » , " ^ E każdego U I A NV ' B E I U R W A N I E naturalnej wody gorz 
k.'• RANPIC-II._ , 

N B N G W I A D O M O Ś C I 
'ONY 

T T J U P 

IIJSIH ofiarowanie NMP. 
JJ Jutro <;eoylji r>. M. 

jj Wschód słońca 
H Zachód słońca 
H Wschód księżyca 

. 2 Zachód księżyca 
* " » J S » « » M « « S 8 niuność dnia 

™ r f ł l)bv!o dnia 

7.04 
15.40 
2.2+ 

13.39 
8.41 
9.39 

e n t y i i o t c g r e f f e 

' e tV w c iąży muszą się starać 
zaparcia stolca 

ąnciszka-Józeia. Zalcc. przez lek. 

irzC1 t u r 
! « ' X I N Y RZEŻNICKIE, służące do prze 

^ oh. 0 1'^* * r z c i n l d o sklepów, poddawane 
Mial^2', * BOJR C T T I e

 skrupulatne) kontroli. Stwierdzo-
E ' EN'1*, CIA ' a i iż wozy te myte są bardzo rzadko, 
• INHV S ' F TBIVV, ' ~ " * ' 

olskiTFIF J*JI|J - ° e w s t a n i e n i c c h l u i n y m 1 « > i M B b e z -C?J' "f f 0 e ? w i <!Sa rrzoj ku.zcm ulcznym. Rzeźni 
'^,.ril.''|i«li.^(!Sttn' M ą z lego tytułu do odpowie-

fran c" . i
 O I«I. 

, " i e Z I ^ Ł ° L E T N I M NIE*WOLNO grać na bilar-
0 a

a U l o m a l a c u . ustawionych w kawiarniach, 
tąpiC l ech J restauracjach. Władze adminłstra-
V ^"'iji/ S .* ^'erdzily, że demoralizuje to w wyso-
'iStel |'|.)ii|ll»M,dł

0,"liu młodzież i w najbliższych dniach 
(U P 0 ' . . ) Ul, J | w lej sprawie odpowiednie zarządze-
CZy,ALJ'^ Hij "klciele lokali będą osobiście odpowie-
:ll P° LII SCL** ^ " " " " u i e nieletnich do pokojów, w 
ia. ^ e U s l awione są bilardy i automaty. 

Ce^°WA
 WIELKIE*G0 TRAKTU, prowa 

H E ^TZEZ Łfdź została uchwalona przez 
JLT l W 1

r ' a f i s 4 w ° w e . Drojja, zbudowana będzie 

p a n i c e do Kal-sza. Bu-Jowa te) drogi 
l e s><< w przysztym sezonie, obecnie Już 

l»czną sią prace przygotowawcze. 
iej P ( , , j 

rżona i odP" 
prz? 

nawiH 
i ta i iaf 
naiii'1 

że s i j l 
rciU ' 

inet?«j 

•cw o l,afl 
ic TYM 
l a l a " ' f # 
veg" • | • ) 

ilustrujące -Meje Łodzi, winny być przesłane do Zarządu 
M I E skiego. —Twórzmy własne muzeum historyczne 

Onegdaj wieczorem w sali rady Ałiej- niemniej wszakże, jeśli znajdą się ludzie 1 n̂̂ BaTaTaTaTaTaTi 
skiej odbyta się konferencja, mająca na dobrej woli, którzy zaprzęgną się do tej 
celu podjęcie akcji w kierunku utwo- pracy, powstanie zbiór eksponatów wy-
rzenia muzeum historycznego Łodzi, bitnie ciekawych. 
Chodzi o zebranie pamiątek, dokumen- W dyskusji zabrał głos b. poseł 
tów, folografji i eksponatów dotyczą- Szczerkowski, który zwrócił uwagę, że 
cych Łodzi, na których podstawie mąż- poszukiwania dokumentów i pamiątek 
naby przystąpić do konkretnych prac historycznych Łodzi należałoby przede-
odtwarzających dzieje naszego miasta. ; wszystkiem zacząć od spółdzielni i zwią-

Wszyslkie książki i dzieła, które po- zlców robotniczych. Tam znajduje się 
wstały z tej dziedziny, aczkolwiek opra- bowiem bardzo bogaty materjał, a poza 
cowane bardzo poważnie i szczegółowo,' tem właśnie za pośrednictwem związ-
posiadają luki, które nie mogą być wy-. ków możnaby wydobyć dużo materiału 
pełnione ze względu na brak histouycz-, znajdującego się w rękach robotników 
nych dokumentów. Łódź powstawała i łódzkich. W tym samym mniej więcej 
rozwijała się tak chaotycznie, że nikt duchu przemawiał p. Ajnenkel który 
nie zdawał sobie trudu gromadzenia tych zwrócił uwagę, iż w zaraniu niepodleg-
rzeczy, nie przywiązując do nich spec- łości w Łodzi działała t. zw. rada roboł-
jalnej wagi i w ten sposób cenne doku- nicza, która zebrała bardzo wiele wybit-
menty i pamiątki, ilustrujące historję na- nie ciekawych dokumentów i fotografji. 
SZCRO miasta częściowo zginęły, częścio- Tu więc należy czynić poszukiwania. 
v/o zaś znalazły się w rękach prywat- J Notarjusz Aleksy Rżewski mówi, że 
nych. Obecnie więc chodzi o ich wydo-, w Łodzi można było spotkać się z obja-
bycie, skompletowanie i utworzenie z wami wandalizmu, kiedy wiele osób 
nich zbioru, który służyłby nietylko za' sprzedawało na makulaturę najcenniej 
podstawę prac historyków naszego mia- > Z 3 dokumenty historyczne, dotyczące 
sta, lecz mógłby stanowić muzeum hi- naszego miasta. Zdaniem p. Rżewskiego 
słorji naszego miasta. i n Veży powołać komisję, która zajmie 

Konferencję zagaił wiceprez. Godle- się zbieraniem tych rzeczy, 
wski, krótkiem przemówieniem na temat Bardzo ciekawe było oświadczenie 
obserwacyj, poczynionych przezeń w ks. Folwarskietfo, który zwrócił uwagę, 
Łodzi z których wynika, że aczkolwiek iż w najstarszej parafji łódzkiej, w pa-
miasto nasze nie jest piękne, posiada rafji Najświętszej Mirji Panny, przecho 
jednak bardzo wiele ciekawych cech. | wywane sa stare dokumenty i pamiątki, 

Obszerny referat wygłosił poseł prof. sicr»njr<ce 17-go wieku. Te dokumenty 
Waszkiewicz, który od wielu lat pracuje bijdą bodajże najcenniejszemi ekspona-
nad historją miasta. Oświadczył on, iż lami crzyszlc^Jo muzeum historycznego 
wie, że w rękach prywatnych znajdują m. Łodzi. 
się dokumenty o bezcennej niemal war- Po dyskusji, w której zabierali jesz-
tości dla miasta. Zebranie wszystkich pa- cze glos obecni postanowiono przede-
miątek dotyczących Łodzi jest, zdaniem wszystkiem zv/rócić się z apelem do o-
referenta, zadaniem bardzo trudnem, rólu mieszkańców, aby wszystkie histo-

TYLKO 
COLGATE 

ml smakuje 
D z i e c i lubią pastę <!o zcOiw Colgate 
dla jej miłego smaku. Rodzice wy­
bierają pastę Colgate dla dzieci, gdył 
czyicl zęby dokładnie 1 bezpiecznie. 

Tylko C o l g 
posiada tę pieczęć 

POLECANA Im! ZWIĄZEK lĘKARZY ÊNTYSTW 
• M M * 1 ! 
•OlM'l" 

,AC0WNICY FRYZJERSCY. I HOTELOWI 
Poddać się badaniom sanitarno - lekar-
'W sprawie tej starostwo ij.-tidzkic wy-

r,l° wcżoiaj pisma do cechu 'fryzjerów T 
Posłyszenia właścicieli hoteli w Łodzi. — 

i 8 1 stycznia 1936 r. wszyscy pracownicy . 
L C y 1 hotelowi muszn już posiadać świa-1 
^ krowia. 1 

ryczne dokumenty, pamiątki i fotograije 
oddali zarządowi miejskiemu. Dopiero 
potem powołany zostanie specjalny ko­
mitet, który zajmie się uporządkowa­
niem zdobytego materjału i poszukiwa­
niem dalszego. 

p ł o w i skarżą sle 
n a p r z e w i e w a c i e s p ^ B W ^ f z a s i ł k ó w p r z e z Z . U . S . 

G L Ó S § Z N I E M E ^ E s a m a d e c y d o w a ć 

. „ , „ X 

ortu K 0 W A r e j e s t r a c j a się w {'niu 
rocznika 

dzisiejszym w biurze 

któr 

M2i)du miej-ikieźo. Stawić się na 
niezależnie od miejsca za ' 

K 
ia iW •lć. 

• :/ l'r>, 

isnii'- % j 
t y c ^ y 

^ I N J C 7 I ! I M Y w d n i u wczorajszym o 
J I ^ I C K I O - 1 1 1 Postrzeleniu w Rudzie Pa-
Jr^J l -Niedaleko fabryki Sp. Akc. A. 
Fe^o l a '«ziono nieprzytomnego i bro-

"fa. k r w i j l 32-letnlego Roberta 

N J ^ k n i y się, że Bauer był apll-
^ ' ^ e l e m ° W y m ' ^ e d n o c z e n i e - w ? 1 1 0 1 " 

1 1 \ (i 55 

t k a f w <f 

:any f \ 

S t l < v ' 
d n , . 

---zy z jakichkolwiek powodów 
, efio uczynić we właściwym czasie. 

» L S Ł D O B a u e r a ? 

r a m n p o c e T t cifźki 

odlewni przy ul. Nowe 

5ies^0P.odobnie postrzelenie ma za 
S t a n ' l s k i ' n a tle majątkowem. 
{ Ko n n e ? o jest ciężki i przeslu-

' a r az ie niepodobna. 

Łódź nie ma samodzielnej ekspozy-1 pracy i t. d. załatwia ubezpieczalnia spo-
tury zakładu ubezpieczeń społecznych.' łeczna, poza tem istnieje inspektorat 
Wszystkie sprawy dotyczące iibczpie- ZUS., który jest tylko instancją kontrol-
czeii: chorobowego, na wypadek braku Iną. O ile sprawy ubezpieczenia choro-

' ' b o w e g o załatwiane są bezpośrednio na 
miejscu, o tyle sprawy dotyczące in­
nych działów ubezpieczeń muszą wędro 
wać do Warszawy, a to stwarza bardzo 
niewłaściwe komplikacje. 

Doniesiono nam ostatnio o wielu wy­
padkach długiego oczekiwania przez 
pracowników umysłowych, którzy stra­
cili pracę, na orzeczenie o przyznaniu 
zasiłku. Wczoraj m. in. zwrócono się do 
nas ze skargą tego rodzaju, iż pracow­
nik umysłowy stracił pracę w dniu 1 
października, bezpośrednio po tem zło­
żył w ubezpleczalni społecznej podanie 
o przyznanie mu zasiłku. 1 dotąd, w cią­
gu siedmiu tygodni, nie otrzymał żadne) 
odpowiedzi. Gdy /.wrócił się z monitem 

s e z o n o w c ó w 
s j Q b?d*te stopniowo 

dujemy, zwalnianie z VSio\v c 6 w b e d z i e s i ( ? odbywa-
m J , 0 - Zarząd miasta bowiem 

Cj?wjc a,j synialnej i l o ś c i r o b o t n i k o w 

SI„ Jty , i ^ i y l k o . u z y s k a n i e prawa do 

Konferencja prezydentów miast 
odbędzie s iew połowie grudnia w Warszawie 

u anie l m o v v y c h , ale także konty-
K* ^ W I N

W , M I A F C możności pracy. 
M ,1;iit)r, k u z tem, o ile pogoda dopl-
ty> be,i V d°Podobniej kilkuset robot-
C o f i l e zatrudnionych na niektó-

'? br. n k t>ch robót do dnia 10 gru-

i f c ^ c 2 e

D ń ź n y m okresie nie prowadzo 
l j r °hót sezonowych w Łodzi. 

następujące apteki: 
ac Wolności 2), rukc 

Si J '7ska T-łjynarska 1), W. Danieleckiego 
^( f^ l i era A Perelmana (CeRielniana 

%m W 6 1 « a ń s k a 37), sukc. P. W6i-
a n i 6 rkowskiego 27). 

Onegdaj odbyło się w Warszawie 
posiedzenie zarządu związku miast pol­
skich na którem z ramienia Łodzi był 
obecny prez. Głazek. Na posiedzeniu 
dyrekcja złożyła sprawozdanie z dzia­
łalności związku, poczem rozpoczęły się 
obrady nad tezami, dotyezącemi projek­
tów o uposażeniu i emeryturach samo­
rządu 

w miastach polskich. Pozatem opraco 
wano obszerny memorjał o potrzebach 
miast polskich i wręczono go p. premie­
rowi Kościalkowskiemu. Odpis memor­
iału delegacja zarządu związku miast, 
pod przewodnictwem prezydenta* m. 
Warszawy Starzyńskiego, wręczyła p. 
wicepremierowi Kwiatkowskiemu. 

W odpowiedzi p. wicepremier oś 

do ubezpieczalni — otrzymał odpowiedź, 
że decyduje w tych sprawach Warsza-

, wa. 
Jest to bezwzględnie niesłuszne. Pra­

cownik, który traci zajęcie, może czekać 
jna zasiłek 2—3 tygodnie, gdyż w więk­
szości przedsiębiorstw łódzkich wypłaca 

i się pensje z dołu i odchodząc z posady 
otrzymuje on pensję za ostatni miesiąc. 
Ale w drugim miesiącu nie ma on już 
właściwie z czego żyć. Dlaczego więc 
każe mu się czekać wiele tygodni na 
zasiłek? 

Sądzimy, że jest to skutkiem braku 
samodzielnej ekspozytury ZUS. w Lo­
dzi. Nie było wypadku aby w Warsza-

iwie, w Krakowie, Lwowie itd., wszędzie 
gdzie są samodzielne ekspozytury tej 
instytucji, pracownik czekał dłużej na 
przyznanie mu zasiłku,.aniżeli 2—3 ty­
godnie. Tymczasem Łódź, która posia­
da tak wielką ilość pracowników i ubez­
pieczonych, niewiadomo dlaczego, przy 
dzielono do Warszawy 1 skutkiem tego 
ubezpieczeni narażeni sa na przykrości. 
O ile ze względów oszczędnościowych 
nie można powołać do życia pełnej eks­
pozytury- w Łodzi, to przynajmniej In­
spektorat Z. U. S. powinien otrzymać 
prawo decyzji w przyznawaniu zasil, 
ków. Przepisy regulujące, komu s :ę na­
leży a komu nie należy zapomoga, są 
tak proste i nieskomplikowane, że nie 
potrzeba wcale z takiemi drobiazgami 
odnosić się do centrali ZUS. w W a n z a -

Zarząd zatwierdził powołanie biura .wiadczyt, że w polowie grudnia zwoła 
studjów budowy wodociągów i kanali-;konferencję z prezydentami wszystkich 

wie. 

zacji w Polsce przy związku miast. Biu­
ro to miałoby nadzór nad wszystkiemi 

miast polskich dla omówienia wszyst­
kich ważnych i wymagających zmiany 

W N » P « ? R A ( P | A C 

S. iSsu Młynarska 1), 

robotami prowadzonemi w tej dzied-dnie spraw. 

Najnowszy sensacyjny film sowiecki 

Z Ł O T E J E Z I O R O 
R e ż y s e r W . S z n a j d e r ó w . M u z y k a p r o f . S . K. W A S I L E N K O 
Film trzyma widza w napięciu od pierwszego do ostatniego momentu wyswletlanlal 

O D J U T R A W K L N I E „EUROPA" 
1 ( W C I E N I U A B I S Y N J I ) 

Ostatni d z i e ń I 



„REPUBLIKA" nr. 321. Czwartek, 21 listopada 1935 r. 

Wystawa ksugiti polskiej 
w Rumy 

(Od rt fisz e g o s p e c j a l n e g o 
K u r f i H p o n t t o n 

Czcrnlowce, w listopadzie. 
Dnia 17 listopada r. b. w CzernloW-

cacii >iroczy£cie otwarto Wyslawę 
książki I innych wydawnictw polskich. 
Na \V)5tawe przybyli przedstawiciele 
prasy rumuńskiej i noisMeJ, oraz szereg 
psobistośct rumuńskich. Wystawę otwo­
rzy! ptezes bibliotek i czytelni Malikie-
wicz. Bezpośrednio po nim," w krótkiem, 
ńle pięknem przemówieniu konsul Uz-
dowski zobrazował polakom na obczyź­
nie wartość polskiej książki. Wzruszają­
ce było samorzutne wystąpienie kpt. ru-
murt.;!- Jego Chrystiana, który, między in­
nem!, wyraził podziw d|a tego rodzaju 
imprezy Polaków za<fanicą. Przemó­
wienia zakończy! rów.iież w języku 
rumuńskim i francuskim były rektor uni­
wersytetu, profesor dr> uesan. 

Pierwszy dzień wystawy książki 
polsktcj wykazał dttźe zainteresowanie 
się swawą całej Polonii rumuńskiej Mo­
że nie wszyscy rozumieli zadanie jakie­
go pi.djął sie Zwtjzek polaków z za­
granicy, ale dla więUsz-.ścr dzień otwar­
cia wy i t awy był dniem wielkiego świę­
ta, Fakt wys tawy i:Ie ł ę s l rzeczą pow­
szednią. Jest to'pierwsza tego rodzaju 
próba na terenie z-igrjrtłtóhym.' 

• .Czcrnlowce, Jak-) największa kolonia 
Dolskt* w Rumunji, pierwsze zostały 
wybrane na cel Wystawy. 

Reprezentacyjny „Dom polski" przy­
brał odświętną szatę. Schody, udekoro­
wane kwiatami I pnlskieml reklamami, 
w y g a d a ł y Inaczej, nP zwykle. Inaczej 
również przedstawi się główna sala 
przeznaczona na wystawę. Z głównej 
ściany, udekorowanei diaperjami z zie-
loneg'.: sukna, JakgJy^y do lotu zrywał 
ślę.polski orzeł. 

Na stołach i w sp; palnych gablotach 
byty rozłożone polskie książki. Jak ży­
w y oddźwięk znair.zły wśród ludności 
najleph-j świadczy iukt. ze po zakończe-
tilti Uroczystych przemówień odrazu 
"zucpno^s^ vdó kuoowania kąiążek. Na­
w e t Wyloki cena, Juk mi rumuńskie sto­
sunki, nie zatamowała pierwszego odru­
chu: JV1. L. 

Jasnowidz—telepata 
prof. Messlng cieszy się dużem 

wzięciem 
W Lodzi bawi obecnie telepata prof. 

Messing, który budzi zdumienie swemi 
fenomenalnemu wyczynami, oparteml 
zresztą na naukowych zasadach. Demon 
•tracie prof. Messinga są tak niezwykłe 
że trudno oprzeć się wrażeniu, iż czło­
wiek ten posiada niemal dar Jasnowidze­
nia. Odwiedziliśmy go W jego mieszka­
niu przy ul. Piotrkowskiej 62. 

• Prof. Messlng zademonstrował nnm 
swoją sztukę w sposób w r ę c z , zdumie­
wający. 

Wprawiając siebie w trans te'.epa-

Siczny 1 rile posiłkując się pozatem ża-
netrri trickami hypnotyćznemi, znajdu 

je prof. Messlng z łatwością ukryte przez 
rias przedmioty, odgaduje bezbłędnie 
myśli, opowiada o wypadkach i zdarze­
niach, które nie mogły mu być znane 
oraz świetnie charakteryzuje osoby, 
których nigdy nie widział. Należy wie-
tiyt, że prof. Messlng Istotnie posiada 
cos w rodzaju szóstego zmysłu, dzięki 
któremu potrafi nawet przepowiedzieć 
przyszłość. 

Nic tedy dziwnego, że zwracają się 
do niego bardzo liczne osoby, prosząc o 
rade, rozwiązanie tajemnic, odszukinie 
rJrZedmiotów zaginionych, lub też o t. 
zw* horoskop. 

G r a n d K i n o 
DZIS I CODZIENNIE 

w samych superlatywach' nldwl sic o łilmic 

Pechowa noc dla złodziei 
5-eiu schwytano na gorącym uczynku, 

Jednego postrzelono 
Noc wczorajsza była szczególnie nie- sterunek. 

A n f S n ? k r L Z ł ° d Z i e i , i w , a m y w a ^ y - | % Samym mniei-więcej czasie 
S L ? d " a ^ r a d f » 5 2 . z . włamaniem się nie próbowali dostać się do restauracji przy 
udała, jeden z ł o d z i e j został w pościgu.1 ul. Zawadzkiej 21 dwaj złodzieje VVła w 
postrzelony, dwóch, w innym punkcie 
miasta, zostało ciężko poturbowanych, a 
dwaj dostali się pod klucz. 

Do składu win i wódek Józefa Mar­
ciniaka przy ul. Sierakowskiego 46 wła­
mali się czterej złodzieje, którzy, spa­
kowawszy większą ilość wódek i wyro­
bów tytuniowych, kierowali się w nocy 
ku swym melinom. Na ulicy na całą 
czwórkę natrafił patrol wywiadowców. 
Wezwani do zatrzymania się, złodzieje 
nic reagowali i rzucili się do ucieczki. 
Funkcjonariusze służby śledczej zagro­
zili uciekającym użyciem broni i po kil­
ku strzałach na postrach — wypalili w 
kierunku zbiegów. 

Jedna z kul ugodziła w okolicę bar­
kowa znanego policji złodzieja 27-letule-
go Józefa Szkobla (Szopena 4), który 
w stanie ciężkim został skierowany 
przez lekarza pogotowia do szpitala św. 
Józefa. Przy łóżku rannego czuwa po 

ściciel lokalu usłyszał podejrzane szme­
ry i wyruszył z kilku znajomymi w po­
szukiwaniu domniemanych złodziei, l u -
zer Berkenwald z Łodzi i Symcha Sze-
rycki z Radomska zostali dotkliwie po­
turbowani przez obrońców mienia resta­
uratora i potem oddani w ręce policji. 

W trzecim wreszcie wypadku, rów­
nież dla rycerzy rzemiosła złodziejskie­
go niefortunnym, zatrzymani zostali 
dwaj, złodzieje: Tadeusz Standret I Wła­
dysław Sochacki w chwili, gdy dobie­
rali się do mieszkania Heleny Nowackiej 
przy ul. 28 Pułku S. K. 

Majstrujących przy zamku złodziei 
usłyszał sublokator Świderski, który u-
siłowął ich spłoszyć. Złodzieje rzucili się 
na Świderskiego i zadali mu kilka cio­
sów — zostali jednak zatrzymani przez 
nadbiegłych na krzyk pobitego sąsia­
dów 1 oddani w ręce zaalarmowanych 
posterunkowy ch 

pełnym zabawiryC1' 
I* 

sle już "w najbliższych 
w kinie 

Kin! 

R I . A L T O 
Bandyckie napadV 

w róin-jch punkiach » f l l a * „ . 
Jak Już donosiliśmy, w W^^EW* 

nledZiałek wieczór grasowała w n» 
banda opryszków, naoadajacy 
przechodniów. Jak się ob«cine , n y C ł i 
dujemy, dalszą ofiarą tych k^d i i eS" 1 

ekscesów jest 16-letnl M«®?J^porfjjj 

NA FRONCIE ROBOTNICZYM 
Nowa umowa zbiorowa z dozorcami. Po­

średnictwo pracy dla młodocianych 

16-letnl uczeń 
gimnazjów łódzkich — Markus 

Chłopiec wracał wieczorem ".^jej-
Pułku S. K. do domu przy ul. =>ru. | nr 
skiej 71. Niedaleko tej posesji I^* Któ-
padnięty przez kilku w y r o s t k ó w , 1 , 3 
rych jeden zrzucił mu czapkę s z / \ pn»-
głowy. Ody uczeń pochylił s i c ' i«tar^e' 
nieść czapkę — został przez nap- ,i0y, 
go ze zbirów ugodzony nożem ^ f ^ j 

Lekarz pogotowia stwierdził * ^ ł 
ranę, sięgającą do opłucnej, i s . l a ; a . 
nieszczęśliwego chłopca do szpn ^y-

Zbirów, podobnie jak w 'nnX'uKiii« 
padkach z tego samego cyklu, P 0 5 

policja. 

Zfazd rady n a c z e l n i 
zjednoczenia chrześclJ* n s K 

społecznego c l 

Jak się dowiadujemy, w n ^ . ° s Z ^ 
niedzielę odbędzie się w W a ' 9 ^ 
zjaZd rady naczelnej zjednoczenia 
ścijańsko - społecznego. Na zja* . r < Cl 
Łodzi udają się b. ławnik Harasz 
rańskl. ł v prd 

Na zjeździe wygłoszą referuj spo* 
Bryła p. t. „Ruch chrześci jański^ ' 
łeczny w dobie obecnej" i a d w ' ^ P°'' 
w i c z p . t. „Sytuacja polityczna 
sce". ^ j»lf 

Głównym tematem obrad z^jfik;i c i! 
nas informują, jest projekt "Łych 1 

,i pracy. - wszystkich organizacyj zaWQj° .^W 
przęsła- stronnictw politycznych c h r z e s t 

ków robotników sezonowych ZZZ. „Pra 
ca", Ch. Z. Z. i klasowego z wiceprez. 
Godlewskim w sprawie zatrudnienia 
dodatkowo tych robotników, którzy je­
szcze nie uzyskali praw do zasiłków. 
W wyniku konferencji ustalono", iż w 
dniu 22 bm. przyjętych zostanie do pra­
cy 500 robotników, zwolnionych już w 
sobotę .Zatrudnieni robotnicy pracować 
będą 2 dni w tygodniu w lasach łagiew­
nickich. 

jekt nowej umowy, która miałaby obo­
wiązywać z dniem 1 stycznia 1936. 
Umowa ta przewiduje podwyżkę płac 
dozorców I reguluje Ich warunki pracy 

Wczoraj projekt tej umowy 

** 

• Robotnicy fabryki Przygórskiego 
przy ul. Południowej 68, która przed kil­
ku tygodniami padła pastwą pożaru, 
zwrócili się do Inspekcji pracy o Inter­
wencję w sprawie wypłacenia lm zale­
głej należności za pracę. W tej sprawie 
odbyła się wczoraj konferencja, na któ­
rej p. Przymorski zobowiązał się wypła­
cić robotnikom po .90 zł., uruchomić fa­
brykę i zaangażować wzsystkich robot­
ników. 

*• 

Związki zawodowe dozorców domo­
wych, wobec wypowiedzenia przez 

iiiiiiiiiiiiin 

A N N A KARENINA 
Pocz. o 4-eJ. 

GRETĄ OARBO 
FREDRIC MARCH 

C A S I N O 
Pooz. 4. 6, f. 10. 

ny został do inspektoratu pracy oraz 
do stowarzyszeń właścicieli nierucho­
mości. Dozorcy zapowiadają, że w ra­
zie nieprzyięcia ich projektu umowy, 
proklamują strejk. 

* 
Wczoraj przy Funduszu Pracy w Ło­

dzi uruchomiony został oddzia! pośred­
nictwa pracy dla młodocianych ooojga 
płci w wieku od 15 do 18 lat. Poszuku­
jący pracy młodociani robotnicy mogą 
rejestrować się w Funduszu Pracy przy 
ul. Moniuszki 8 w godzinach przedpołu­
dniowych, przyczem muszą zgłosić się 
w towarzystwie rodziców lub opieku­
nów. 

Pracodawcy, reflektujący na młodo­
cianych robotników, mogą zgłaszać za­
potrzebowanie osobiście lub telefonicz­
nie (tel. 142-84). 
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Krewni Sa?ome! Sf1^ 
winni slą natychmiast 
Towarzystwo „Ostatnia 

b 
e r s t w a 

p-szukuje za naszem P^Zi^CIY " 
krewnych Salomei Saks, i W g ^ i P T 

J O ' " 

19 b. m. w miejskim szpi 
wym przy ul. Zakątnej 44. ^ 

Zmarła przebywała Pff^f.ńfyis'1 

czas w zakładzie dla chorych • „ 0 -
w Warcie, skąd została P^K„A\ei^X 
szpitala łódzkiego Bez P d n % v i c K ' . 
krewnych Towarzystwo r n a f 0 rrr» £ , t n 

trudności przeprqwadzeniem ^ 
*ci pogrzebowych. 

Poszukiwanj zechcą 
kancelarii Towarzystwa 
34) w godzinach biurowych 

SYONALIZUJA Z MOSKWY o j g ^ (Jijj 
wodzeniu najnowszego I naje'eW ł, "fiin»" LW 
sowieckiego wytwórni „Mezrabpo' p rj> ^ 
Złote Jezioro". Film ten. ilustrując Ket- tor» 

tajdze s y b s r y .L-al'r..iiia 
e jezioro". 

poszukiwaczy złota w tajdze SVN''Q' ^ I S M 
reżyserowany zostal_ przez z n f " r , w 3 - \ , S- .j . 

S A L A F I L H A R M O N J I 

filmów sowieckich, W. Sznajder^ ( J |.0f.^ |« 
ilustrację muzyczna, skompono* 8

 k a ^e • 
Wasllenko. Film ,Z!ote Jezioro 
jutro w klnie „Europa". 

M> 
D Z I S , w czwartek, dnia 21 h. m. o g 0d/.. 3.30 wIBĆtf, koncert m l 2 - r

 ) S 

z n a k o m ! ^ 
Tele fon 2 1 3 - 8 4 F R A N C E ELLEGAARD S S 

W p rogr«ml« utwory Mozarta, Sohumanna, Brobnji», Schuberta, I.lałta, Oboplna. Dohnanyi'fiKo, Palm^rena 1 Albcplzo-
Bilety w cenie od 1 . — zł. do zł. sprzedaje kasa Filharmonji 

.. muz. S, Jakubowa p. t. „ M O D E L K A " , - C E N Y OD 
Ul 112-25. | Oakoraojr. att, mai. B, Kudewlcz. Sala moono ogrzana. Jutro: prorojora » 
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O s t a t n i e gościnno występy 
mtoduj ulaleniowane) artystki 
Dziś 0 g. 9.15 w. wspaniała komed 
Oekoraojr. art, mai. B. Kudewlcz. 
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. _ J TRYBUNAŁ REWOLUCYJNY W ROSJI 
J f c l e w i c z przed sądem balszewickim.-Niezwykiy przebieg ro*Pr^T*!S*|(f: 

U m i a r e m k a r y był k i l k u d n i o w y areszt.-Zabójstwo Kokoszkina I Szingarewa 
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i: J t 0^O cie bolszewickim w Ro-
i/ i , 'Btopada 1917 roku, usta-
W , °.tr°grodzie pierwszy try-
%ia i n y ' k t ó r Y m i a l bVĆ i n s t y " 

sprawiedliwości. W tym *o ft) d n i o P ° rewolucji, kiedy 
Hic| I a'° jeszcze charakter tym-
\ { . s ° w i e t piotrogrodzki, który 
J L k a ndydatów do trybunału 
K L ?0' nie dysponował w y -
R3Zj

 1
 P r a w n i k a m i . Dotychczaso-

W ° \ \ P r o k u r a t o r o m nie d o -

Nu . ' r z e w a j ą c ich o sympatie 
ich M V | N E » obawiano się sabo-

'ryb Pierwszym przewodni-
t i a U U r i i a * u rewolucyjnego został 

k l ; 7 k i Ericsona, Piotr Żuków. 
V E L S ędziów — asesorów — 
ioiaj robotników fabrycznych i 

5

 e r*y. Trybunał rewolucyjny 
«."H S l e d ł i k ^ 1 - 1. . . . J o l l r J n r t r , 

nie wyda. Powtórzyła to samo na roz­
prawie w trybunale administracyjnym, 
oświadczając, iż nie ma zaufania do lu­
dzi, którzy kręcą się obeonie w minister­
stwie. 

Mowę oskarżycielską wygłosił robo­
tnik Naumow, który żądał przykładnej 
kary dla „szkodników rewolucji". Hr. 
Panina skazana została na... publiczną 
naganę z pozostawieniem w więzieniu 
tak długo, dopóki nie wskaże miejsca 
ukrycia 93.000 rubli. 

Po rozprawie hr. Paninej przyszła 
kolej na Bramsona. Oskarżony był on o 
to, iż w dzienniku „Dzwon rewolucji" 
zamieścił artykuł, w którym znajdowało 
się zdanie: — „Bolszewicy sprzedali Ro-i 
sję niemcom". 

Warto to przytoczyć specjalnie ze 
względu na wymiar kary I orzeczony _ C z y przyznaje się obywatel do 
przez trybunał rewolucyjny. Bramson t c g 0 ( i ż z a m i e r z a j rozwinąć kontrrewo-

odparl Puriszklc-

ZćOuhote CfyU 
ma zawsze flsplrine w zapasie. 
Aspirina jest obecnie wyrabiana 
w kraju. Jako znak, że produkcja 
odbywa się według przepisów 

i fabryki „B a y c r" widnieje na 
opakowaniach i tabletkach krzyż 
bayerowski, gwarantujący czys-

% tosc* i tożsamość preparatu. 

A S P I R I N Y 

" — k D o n a b y c i a w « v r * x y * t ! t l c h n p t e k a c h . 

Cena za 6 tabl. obecnie już tylko 90 gr., za 20 tabl. Zł. 2.25 

Na »ali sadowej zapanowało milcze­
nie. Trybunał nie wiedział, co uczynić: 
czy była tu obraza Lenina, czy nie. 
Wreszcie Żuków oświadczył: 

y ^ C I A C V V V z w o l ? ? T At i 'i 1 - r U Q n ° u Z T c ' * e ^ y u u " a . 1
 lJnv

 wicz. - Oświadczam tyiKo, ze puom;*-. _ Proszę obywatela, aby był pow­ie ?,_ 4 CY Zuków był pólanal- lucyiny został bardzo szybko zmieniony, . , ; / . , . ł *\,' ? , , , ' i ' i „ „ l 

< a a * e m był to człowiek wy- wobec takich wyroków. f e domagać się będą zwołania konsty- ściągllwwy w twych wyrażeniach. ,1yc2n'J>ardzo
 uprzejmy. Cha-) ; Niezwykła była trzecia rozprawa, taanfe^ ^^'J^^^1^1

 Puriwkiewłcz deazany został wa-

lsw irybunał rewolucyjny; przez iryDunai r e w m u t y i n y . icgo, iz z a m i e r a m i « * 

•HjjA sjedzibę pałacyk wielkiego 1 skazany został na... 3 dęi aresztu i wy- | u c y j n ą działalność? k i , a , a Mikołajewicza. Dla pu- rażenie publicznej nagany. i _ N a r a z i c nie — v « ^ u i » -

'\l C p bvł dozwolany. I Trudno się dziwić, żc trybunał rewo- . _ oświadczam tylko, że publicz-

YC?ł ****** u p i j u i y $ VWW 

sltiAIV M szczegółem tego pier-v\%l

 u trybunału rewolucyjnego 
%i ^ >e*° członkowie starali 
Sch r° 2Praw nie teroryzować 
"y,-~~.P r zeciwnie, traktowano . y*i 

tuanty. A poznie), n i e z a l e ż n i e u u m y w u i r u r i a z i t i e w i c z s » « « ' i 
rozprawa, e k

J

o n a ń podporządkuję się każdej, r U nkowo na cztery lata robót przymuso-
i . i i — i , « « 0 ł « ł « n n ł n . i w y c v z tem, ie jeśli w ciągu roku nie 

przejawi on żadnej kontrrewolucyjnej 
słynnego Puriszkiewicza. wladży^ którą ustali konstytuanta. 

_ Obywatel przyznaje się, że jest d Lenina? - zapytał 
monarchistą? — pytał przewodniczący 
Żuków. 

— Przyznaję się odparł Puriszkie-
podejrzliwie Żuków. 

Nawet osła dardanelskiego 
pVrł Puriszkiewicz. 

od-

i f e f M S S r ^ : . ^ ^ ™ S t , " 

nnl"5"l 

J ^ A S O * 

i ° ł a ^°dne. Dopiero gdy 
K ^ a'u rewolucyjnego został 

2 a c z ą ł on działać w myśl 
Wi tryn rewolucji. 

i m oskarżonym była kobieta, 
H a îna. Drugim — redaktor 
•jjj^won rewolucji" L. Bram-
kjc -"~ Prezes organizacji mo-
lir̂ j «lynny Puriszkiewicz; „I | 

n;°ra: r a czej oskarżyciela pu-
^ oylo. Akt oskarżenia od-

zewpdniczący, poczem zwra-
ty ̂ u°iiczności ze słowami: 
\) 2 V c«Y sobie ktoś oskarżać o-

ttl^?y się musiał udowodnić, 
^Kiera partji. Więcej od nie-

a >n a * a r t o . Miał prawo zająć 
R ! 4 B S t ° k i wygłosić mowę os-

łS p • lCit> J ? a oskarżona była o to, I 
l \ bolszewikami 93.000 ru-J W e r s (

a C e l e oświatowe z polece-
• > a oświaty. Gdy pierwsi. 

działalności, wyrok zostanie skasowany. 
Wyroki pierwszego trybunału rewo­

lucyjnego nie wywoływały wówczas ża­
dnych sprzeciwów. Dopiero po zabój­
stwie dwuch przywódców partji Wolno­
ści Ludu (Partia Narodnei Swobody), 
Kokoszkina i Szingarewa, zwrócono u-
wagę na trybunał i natychmiast zmie­
niono jego skład. 

Kokoszkin i Szingarew oskarżeni byli 
o to, iż są „wrogami ludu" i ie przygo­
towują akcję rewolucyjną. Obydwaj ska­
zani zostali na siedem dni aresztu, a po­
nieważ byli chorzy, pozwolono im te sie­
dem dni spędzić w Marinskim szpitalu. 1 

Przy ich łóżkach stanęli dwaj czerwono-
gwardziści. W godzinę po przywiezieniu 
ich do szpitala, gdy obydwaj wartowni­
cy dowiedzieli się, że oskarżeni skazani 
zostali tylko na 7 dni — wystrzałem z 
rewolwerów zabili obydwu. 

W trzy dni później zmieniony został 
skład trybunału rewolucyjnego. Rozpo­
częły się groźne, ponure rozprawy. 

M. Aldanow. 
• • • • • u m a a n a n g a a n r a M i U M M D a a i i 

Vudo*i°nratV' , ? y £ T 1 r ? ! Wskutek gwałtownego obsunięcia się ziemi, słynna fabryka likierów Char-
^ C w a S r t Panina tte^ ^ to widzimy na naszem 
^ f e U , iż tych pieniędzy im I zd|(JC,u- — 

Zaburzenia w trawieniu. Specjaliści świato­
we! sławy stwierdzają zadowalające wyniki 
działania naturalnej wody gorzkiej „Franciszka 

i Józefa". 

O . ' 6 8 0 pod redakclM D-ra Gu-

v i < 

cl" i 0 

• E A I " A » M 

i a p r o f e s o r a F r e u d a 
e «d, Wstęp do psychoanali­

ZA Dr S. Kempnsrówny I Dr, 

k,,*hl«tv!l°W8kleg0' Warszawa 1935. |Jtpre° J. PrzeworskleKO. Str. B82. 
kS ktńJ1 t o Jeden z tych gcnjal-
k > b v i „ y m w chwili jasnowie-
K %m,H r z e mknąć jedną z naj-
C i s t 0 " n i c Istnienia. Cziowick 

' V 2 a s a r t Z y w a - opanowany jest 
k*V| '^'iicze popędy: aamoza-
BlĴ y, c I k o w y - p ° P e d s a m o " 
V\ i zk j ̂ y l i sprawy związane z 

1,5 d a , : z ywiania ciała, zdoby-
fclVlko , n o P r a w o obywatel-

•" ?^kauT s. P akajanie głodu, lecz 
P w ^ l bi -e wyrafinow anego 
W* b 0 j e s i a d n e j , podobnie jak 

kl* 1 n i e "chodzi za 
t \ 0 s H e « N a t °mias t wszystkie 
IK , e r °tvki . i ś l e i : cała rozległa 
,M *a javj' i e s t tabu. Pozbawio-

.°s6b J 0? c l > muszą być na 
h;kiijc;° ie s t

 a t a i a n e . Długo mnie-
\S l A S E P - . . 2 U p e ' n i e obojętne, 

WŁ ,„i . ^zy 

tania. Przykładem bardzo dobrze zna­
nym jest Goethe. W życiu wielkich po­
etów, artystów i odkrywców miłość od­
grywa rolę olbrzymią, gdzie zaś fakty 
zdają się mówić o czem innem, tam ma­
my do czynienia z przemianą energii e-
rotycznej w inne twórcze postaci energjl 

Rzecz prosta, że jeśli ta postać ener­
gjl fizycznej nie znajduje ujścia natural­
nego i twórczego, to przemienia się w 
organizmie w siły niszczycielskie. Ła­
two wyobrazić sobie coby to było, gdy­
by naprzykład w świecie roślinnym za­
panowała moralność, zakazująca rośli­
nom kwitnienia, czyli odsłaniania kwia­
tów, t. j . organów płciowych i załatwia­
nia spraw rozpłodowych. Moralność 
ludzka doprowadziła do wielu wynatu­
rzeń najistotniejszego i najpotężniejszego 
popędu: gatunkowego. Jeszcze w świe­
cie greckim Eros uchodził za bóstwo 

je się osobliwie aktualną. 
Freud jest jednym z największych 

psychologów, jacy istnieli kiedykolwiek. 
Największą jego zasługą jest to, że po­
trafił zstąpić w mroki życia podświa­
domego. Starożytność odczuwała wiel­
ką doniosłość snów, ale do ich istotnego 
znaczenia dotrzeć nie zdołała. Zrozumiał 
sny dopiero Freud, a zrozumiał dlatego, 
iż potrafił wniknąć w normy i anomalie 
życia duchowego. 
Czuwanie to sprawa wybitnie społeczna, 
związana z życiem gromady ludzkiej, 
w której obowiązują normy prawa i 
przepisy moralne. Sen to znowu sprawa 
czysto prywatna w której jednostka 
odosabnia się całkowicie od całego świa 
ta, jest z samą sobą a nawet poza sobą. 
Podczas gdy na jawie-obowiązują pew­
ne normy i gdy świadomość jak naj­
ściślej kontroluje każdy czyn, gest, sło­
wo, a nawet myśli najskrytsze, cenzu­
ruje te przejawy duszy 1 nie pozwala 
się im ujawniać, we śnie człowiek po 

n o irrocKim e r o s uwiivu'*<i» ~ % . w . . . « ^ . ^ — o — " — — - . •• - - - - - - , 

najwyższe, ale ponieważ miłość miała wraca niejako w dziedzinę życia plei 
pewne następstwa wikłające życie go- \ wotnego. Ale w tem życiu, pierwotnem spodarcze, trzeba było sprawy miłosne 
spętać, utaić, ograniczyć. Zycie gospo-

\Nv, l i r nin. a ż a l i nawet, że darcze wzięło górę nad wszystkiem m-
>r MI^KO i a n i e erotyzmu z nem, małżeństwo, które dawniej było 
i M l M S j p S t pożyteczne dla regułą, staje się coraz bardziej szczęśll-
V1 tl 0 o ci • 0 wy'mchach wym wyjątkiem dla "młodzieży współ-
V* R A W R I P ' ' a c l 1 słabości, pod-. czesnej, a racjonalizacja życia gospodar-
%J orgi , S a t o chwile spotę- czego coraz mniej potrzebuje robotui-
' ^ P KRNT , 1 1 1 fizycznego 1 ików i urzędników. Największa potęga 
\ * hostie- c l l , n e r przypomniał ' " 

Vc>a ki L

8 c » ia lne przeżywa-
O H I i a okresów pokwi-

spotyka się dusza ludzka jednak ze swo 
jem ja kulturalnem i dlatego powstaje 
dziwaczna mieszanina obrazów czy­
nów, myśli. 

Jeszcze ciekawsza jest Freudowska te­
oria nerwic Ileż to ludzi żyje życiem poło 
wicznem, przyćmionem cierpieniem ! 
męka tak zwanych neurastenii i histe 

do nich stale. Dlaczego? 1 to dostrzegł 
genjalny Freud. Oto samaż rozmowa o 
cierpieniu, jego objawach 1 możliwych 
przyczynach przynosi ulgę. Freud słusz­
nie wywnioskował, że potłumienla pew­
nych uczuć, pragnień i tęsknot wywo-
ują zaburzenia cielesne i duchowe. Mi-

IOŚĆ , która na jawie zakwita plękncmi 
kwiatami poezji, sztuk plastycznych i 
muzyki, w mrokach podświadomości 
straszy, przemienia się w upiora. I nie 
przewodniki — nerwy wihne są temu. 
że po nich do centrum świadomości do­
cierają wiadomości alarmujące, niepo­
kojące i zatrważające. Otworzyć ciem­
nicę podświadomego, wydobyć upiora, 
pokazać go oczom cierpiącego, oto no­
wa metoda leczenia: psychoanaliza. 

• Chodzi o to, aby z duszy wydobyć 
to, czego w niej być nie powinno. Ale 
co w danym wypadku tkwi w duszy ni­
by drzazga? Tego nie widać, i tego nie 
można sfotografować 1 żadnym Roentge­
nem. Tu znowu zatriumfowała myśl 
twórcza genjalnego psychologa: mecha­
nizm psychiczny działa sprawnie 1 gład­
ko, tworzy pewne skojarzenia stałe. Gdy 
zaczyna się zacinać w swych skojarze­
niach, łatwo Już odnaleźć przyczynę złe­
go funkcjonowania. 

O tem wszystkiem w sposób jasny i 
dla każdego dostępny mówi książka 
Freuda „Wstęp do psychoanalizy'", przy 
swojona językowi polskiemu przez tłu-

życia staje się źródłćm tragedji i oto w 
takiej chwili książka genjalnego bada­
cza niemieckiego, Zygmunta Freuda, sta-

ryj. Niedostrzegalne przyczyny wywo- j m a c z y fachowo należycie przygotowa 
łują ciężkie męczące ataki choroby i .nych. 
chory daremnie szuka zdrowia u leka- | P. Hulka-Laskowski 
rzy i aptekarzy. Ale pomimo to wraca*/ 



Nowelka. 
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iglUśmiechnij s e 1 

...Kracli! Wagon rozleciał 
się na kawały... 

Mamy dwadzieścia minut o-
późnienia — rzeki Parber. czo­
łowy maszynistą Północno - A-
merykańskiej -Ijnft kolejowej. 

Miody Dick Vincent, palacz 
i pomocnik PAWSTA, westchnął 

• Ciężko i spojrzał na swoją pra­
wą rekę.> , . : ... . 

— Wszystko to przeze 
mnie—mruknął. — Gdybym się 
zgłosił jako chory, spowodu wy 
kręconego napięstka, wszystkc 
byłoby w porządku: dostałby 
pan innego pomocnika, który 
mógłby dorzucać węgla jak się 
należy: byłoby dość pary i nie 
byłoby opóźnienia. Ale pan wie 

. — tej jazdy mi brakuje do peł-

. nej liczby, po której można zo-

. stać maszynistą.- A, od jutra ma 
ją przyjść nowe lokomotywy... 
Pan będzie jeździł na jednej z 
nich, a ja na tej... 

Parker uśmiechnął się. Znał 
Dicka od dziecka. Po śmierci je­
go ojca, który zginał w katas­
trofie kolejowej, zaopiekował 
się młodym chłopcem. I oto te­
raz, po pięciu latach, Dick n.iał 

/ zdsrac ^iriasizynistą, miał' dbnfże' 
• zarabiać. 1 ' -Dlatego Parker-'We 

odesłał go do lekarza, choć na-
pięstek puchł coraz bardziej. 

Wreszcie dojechali do krań­
cowej stacji i Parker poszedł 
zameldować się zawiadowcy. 

— Dwadzieścia trzy minuty 
opóźnienia, Parker, — rzekł za­
wiadowca. — Co się stało? 

Parker wzruszył ramionami. 
— Niewiem. 
Zawiadowca pokręcił głową 

i wyszedł z pokoju. Po chwili 
wrócił. 

.— Dyrektor was wzywa. 
Parker . 

Parker poszedł. Dyrektor 
przyjął go terrii samemi słowy: 

— Dwadzieścia trzy minuty 
opóźnienia. Co się stało? 

Parker namyślał się chwilę: 
— Lokomotywa stara, panie 

dyrektorze. Wysłużyła się. Na 
tych nowych będzie lepiej. 

Dyrektor niedowierzająco 
pokręcił głową. 

— A wasz pomocnik... w po­
rządku? Może mało paliwa da­
wał? 

— Nie, panie dyrektorze — 
skłamał Parker. — Wszystko w 
porządku. 

— Hm. — Dyrektor zamy­
śli! się. — Parker, jak dawno je 
steście maszynistą? 

— Piętnaście lat, panie dy­
rektorze. 

— Piętnaście lat... hm.—Dy-
. rektor znowu sle namyślił. Po 
chwili rzekł: . 

— Od jutra będziecie jeź­
dzili jako manewrujący, Parker. 
Możecie odejść. 

Parker zbladł. Była to degra 
dacja. 

Wyszedł bez słowa. 
Na drugi dzień Dick Vincent, 

którego napięstek, okładany zi­
mną wodą przez noc, wydo-
brzał zupełnie, otrzymał nomi­
nację na maszynistę na jednej z 
nowych lokomotyw. 

Parker był wysłany db Bel-
leville celem sprowadzenia 

stamtąd próżnych towarowych 
wagonów. Jechał wolno na 
swej "starej lokomotywie, czę­
sto wyglądając okienkiem. Na­
gle rzekł do swego pomocnika: 

— Spójrz-no, Jim, czy tam 
na torze nie stoi wagon? 

Jim wyjrzał okienkiem. 
— Tak, to jest wagon. To­

warowy. 
Podjechali i stanęli. 
r-% Urwał się od towarowe­

go — rzekł Parker, spojrzaw­
szy na zagrzany łańcuch. Po­
czem wyjął zegarek. 

— Za pół godziny nadchodzi 
ekspres. Tam, o pół kilometra, 
jest budka sygnałowa. Biegnij 
Jim i powiedz dozorcy, żeby 
dał sygnał, wstrzymujący eks­
pres. 

Jim pobiegł i w dwadzieścia 
minut wrócił. 

— Dozorca martwy! — 
krzyczał. — Leży w swej izbie 
na ziemi! Widocznie udar serca! 
Ale sam dałem sygnał. 

— To dobrze. 
Parker usiadł na kamieniu i 

czekał. Po chwili podniósł gło­
wę i skamieniał. Na horyzoncie 
widać było szybko zbliżający 
się pociąg. 

— Widocznie zbyt późno da 
ny sygnał! Co teraz będzie? 
Ekspres — ze sześćset osób... 

Podefwał się nagle z kamie­
nia... 

— Nakładaj paliwa! Choćby 
kocioł miał pęknąć! 

I podczas gdy pomocnik sy­
pał szuflę za szuflą w palenisko, 
cofał lokomotywę. Odjechali 
tak z pół kilometra. 

— Wysiadaj! 
Jim usłuchał. Wówczas Par­

ker puścił lokomotywę cała. pa­
rą. Szła, jak najlepszy pośpiesż-

e k s p r e s 2 S « 

Lokomotywa zbliżała sie do 
stojącego na torze wagonu, .luz 
— sto metrów... pięćdziesiąt... 
dziesięć... 

...Krach! Wagon rozleciał się 
na kawały na obie strony toru. 
Lokomotywa przebiegła jesz­
cze kilometr i stanęła. 

Potem nadbiegł ekspres. Ma 
szynista zauważył jednak szcza 
tki rozbitego wagonu wzdłuż to 

YCH l * ' 

ski, ostatni król polski, bardzo 
hojnie rozdawał ordery. Ukuto 
na ten temat złośliwą anegdot­
kę: król, dając pewnemu obieży 
światowi order, rzekł: 

— Daję-ć, przyjacielu, or­
der, lecz zrób mi jedną przyjem 
ność. 

— Z rozkoszą, Sire! 
— Otóż zdejmij ten order, 

gdy cię będą wieszać! 
• 

Stanisław August Poniatow­
ski zauważył raz na przyjęciu 

osła też wk 
zabrakło. 

Stanisław. August Poniatów [budzi się: postronek ; 

idać, ty»°" 
Żołnierze W 

Wielki książę K° n ! j3l 
czelny wódz arrffli Ą 
Polskiego, niecierpm' 

Maszynistą ekspresu był... Vln-
cent. 

Gdy podeszli od stojącej lo­
komotywy, znaleźli Parkera le­
żącego na podłodze bez zmy­
słów. Miał obie nogi złamane 
— skutkiem wstrząsu. Przed u-
tratą przytomności zdążył tylko 
pociągnąć za hamulec. 

Cel swój osiągnął. 
Dziś Parker i Vincent jeżdżą 

obaj na ekspresach. Wyjaśniło 
się bowiem wszystko. 1 Parker 
dostał nagrodę za przytomność 
umysłu i odwagę. 

Zaś za poświęcenie była mu 
najlepszą nagrodą przyjaźń i 
szacunek Yincenta. 

Czy o t e m w i e c i e ? 

— W Londynie zmarł w po 
deszłym wieku i w wielkiej nę­
dzy wynalazca Tale, który 
wpadł na pomysł, żeby budowle 
cementowe wzmacniać siatką 
drucianą i w ten sposób stwo­
rzył konstrukcjć żelbetonowe. 

*** 
...stan wilgotności powie­

trza wpływa na liczebność i 
rozwój owadów? Z braku wil-

I goci w odpowitjdniej.ilości w po 

i bojaźliwie spoglądającego wo­
koło jegomościa. Aby go ośmie­
lić, podszedł doń i spytał, jakby 
z niechcenia: 

— Czy nie widział wasz-
mość starosty Morskiego? 

A na to szlachcic, który ani 
znał ani słyszał o takim dygni­
tarzu: 

— Najjaśniejszy Panic, na o-
brazku widziałem już nieraz ko 
nia morskiego, psa morskiego i 
świnię morską, ale starosty mor 
skiego jeszcze mi się nigdy wi-

jjdzieć nie zdarzyło. 

Pewien wiarus napoleoński 
opowiadał następująca histerie: 

— Wyobraźcie sobie, mój 
kapitan miał charta, który za­
wsze sypiał w lufie armatniej. 
Chart ten tak był szybki, iż kie 
dy raz dano ognia, gdy ipa! w 
lufie,- przebudzony kulą wylatu­
jącą, począł przed nią uciekać i 
jeszcze obracał się i warczał. I 
co powiecie — chart uciekł! 

• 
Podczas oblężenia Saragos-

sy w wojskach Napoleona pano 
wał wielki głód. Otóż porucz­
nik z 2-go pułku Legii. Kaliński, i 
dostał skądś osła. Aby mu go ' 
nie ukradli w nocy, przeciągnął 
postronek od osła przez dzmrę 

napoleońskich, f j ^ ^ n i m ^ 
Chłopicki defi lował*, 0 
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wklrz jw) \«4 ly I W r ^ m ^ J ^ n a r r u ^ c 4 e 4 prz^viązal gdido.bteoiay przy tem eie* n l f l, 

^ w p i . r ^ i i j N a drugi dzień rano żna zrobić z k a ż d e j 
H M Ł I r ''JM -fili DlflSii.l 

. . d r a 

¥ S -t @ 
KRZYŻÓWKA SYLABOWA. 

Nad. Henio Sztern. 

W kratki wpisać poziomo i 
pionowo sylaby, tworzące wy­
razy o podobnem znaczeniu. 

Znaczenie słów poziomych: 
2) zasłona wisząca, 4) imię żeń­
skie, 5) odmiana księżyca, część 
jakiejś czynności, 7) roślina, 8) 
trunek, 9) inaczej nora, 11) nie­
co pogardliwe miano małego 

— • • - • » 

LOGOGRYF. 
Z poniższych sylab utwo­

rzyć 12 słów o podanem zna­
czeniu. Pierwsze ich litery da­
dzą rozwiązanie. 

Czo — cho — del — do — 
ga — hje — i — jen — ka — 
lar — ło — mil — mo — na — 
ny — or — pla — po - - rys — 
ta — u — za — życz — yacht 
— yak. 

Znaczenie słów: 1) Zaciągnie 
ty dług, 2) instrument muzycz­
ny, 3) pieniądz zagraniczny, 4) 
liczba, 5) narząd słuchu, 6) 
część twarzy, 7) zwierzę, 8) sta 
tek spacerowy, 9) uiszczenie na 
leżności. 10) kwiat, 11) wzór. 
12) wół. tybetański. 

SZARADA. 
Pierwsze - trzecie, to narzędzie, 
Podczas żniw w potrzebie wszę 

dzie; 
Trzecie - drugie, pokój wielki, 
Co pomieści naród wszelki. 
Wszystko — pojazd dobrze zna 

ny, 
Często dawniej używany. 

chłopca, 12) imię żeńskie rosyj­
skie. Słowa pionowe: 1) for­
muła przysięgi, ślubowania, 2) 
zwierzę domowe, 3) skała pod­
wodna, 4) ubiór służącego, lo­
kaja, 6) roślina, 10) dywanik, 
pleciony z włókien rośliny, 11) 
zjawa, 13) mieszkaniec Afryki. 

UZUPEŁNIANIU 
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A 

R N 

T K 

ROZSYPANKA. 
Granica, piewca, nerw, ka­

waler, apetyt, najprzód, baba, 
późno, naczynie, kazanie, pra­
gnienie, klej, kanapa. 

Ze słów powyższych należy 

i wMdwomej wie IftJ | 
Przedewszystkiem C{' 

szamy wzorki z n a 3 , k l i , * ' 
prawej strony r y s U " h i e 

dracikach (o spos° D ' i n , 
w .?* m kszania pisała " „ A 
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kalkujemy powie* 5* rit 
rek na materiale. w * 
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wziąć po dwie obok siebie sto- nia "skrzydełek K U/ cj\vi e 

jące litery i zestawić z nich kotowi ogona. W v ; l o^: 
sentencję, składającą się z cztc- itowi wyhaftujemy 0

 k r z f ^Tic 0 t 
rech słów. 'kurczęciu zaś dwa s% j 

. Ogony kot" ™ u s z a 

towane od 
Potem składamy 

zane. 
ciem należy -
szeczki sporo wa 1 / 

W puste kratki wpisać lite­
ry, aby wraz z literami znajdu-
jącemi się już w kwadracie u-
tworzyły słowa, które jednako­
wo będą się czytały poziomo i 
pionowo. 

Znaczenie słów: O dawna 
nazwa kaftana, kurtki, 2) ZAJ­
ŚCIE, awantura, 3) okrycie gło­
wy, 4) miejsce popisów w cyr­
ku, 5) narodowość rasy mon­
golskiej. 

WIZYTÓWKI. 

G. ZARĘSKI 

S. A. TAMISZyN 

Odczytać zawód tych osób. 

Rozwiązania rozrywek z dzi 
siejszego numeru nadsyłać na­
leży do Redakcji „Republiki 
Dzieci" — Piotrkowska 49 — 
do środy, dnia 27 b. m. włącz­
nie. 

Za prawidłowe rozwiązanie 
przynajmniej połowy rozrywek 
przeznaczamy dla Czytelników 
dwie nagrody: książkę i grę to­
warzyską. 

ROZWIĄZANIE ROZRYWEK 
umieszczonych 13 b. m. 

KWADRATY MAGICZNE: 
I: Komar, Omega, Meran, Aga-
te(a), ranek; II: moda, odo(ó)r, 
dola, arak, III: kur, udo, rok: 
IV: ' 

Ogony kota m u s z a ^ r t e k 

gach. jak na r y & ł 

™ * Przed całkowj d o ^ ^ 

H 5 C' e>, 

(a właściwie dwa- - ^ 
strony jedno). 

mne paciorki. Ko^ , k > , Bo 
ma kokardkę na 5 Z i S> 

ładne PV 

Czy nie 

PRZY . lEMNlAf^' jH^ k ' 

uczycielka L k r a b v r a s a \ a s ,an, bank; V : robić przyjemno. 5 ! stŜ Sł 
rak. oda (wspak), kot; VI: fora, ludziom, z jakim' S > « S « I 

Z. j . nr*', T?^,!SN&L*T&K} V I 1 : J a n - A 1.'- zasada każdego *.•'„ P nit; VIII: rota, okap, tara, upał; 
IX: bal, ara, lak. WIZYTO W 
KA: lektorka. 

no być, aby v ^ 0 ^ . t . 
mniej jednego c*1

 ś|j\V ^pi 
irę możności uszczf ^ rc moznosei u*~ ^i .^'iw: 
Zdzisiu, powiedz 
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kurczątko ma oko- -
lak z a u w a ż y ^ K"^< l 
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NAGRODY ! kład" wczoraj nsz 
za prawidłowe rozwiązanie roz go? nrosZ e 

rywek, umieszczonych 13 b. m. 
otrzymali: 

I Wiesia Paulusówna — 
Piotrkowska 87, — książkę. 

II Marjan Blumsztajn—11-go 
Listopada 30—grę towarzyską. 

Po odbiór nagród należy 
zgłaszać się do Redakcji „Repu 
bliki Dzieci" — Piotrkowska 
49 — w czwartek lub piątek (28 
lub 29 b. m.) między godz. 6—7 
wieczorem. 

łem wczoraj ^LRIT° 
cioci i ona bv<a 
Śliwa, g d y m j ^ l ^ y T 
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-to jedyne wskazania dla ludzi w posuniętym wieku 
* niij] Z '° w i ek robi starszy, wszy- zwapnienie jest niezwykle mądrym jąc się absolutnie na nic. Oczywista, że 
%ą pP°woli parszy - wieje" — środkiem, jaki stworzyła natura, by właś na tem tle występują, niekiedy — wsku-
ty.dq. °y chyoa przed trzydzie-[nie pobudzić do pewnej sprawności już tek wielkiego przeciążenia naczyń — 

i'rzed ł n i e z n a l a z ł s j e ani mocno zmęczone naczynia. Pokrywa je skutki nieprzyjemne. W tym wypadku, 
nasz* H O t p S t a w ic ie l nauki, któryby pokładem wapna — usztywnia je, ale i t. j . gdy wysokie ciśnienie staje się już 

, rnmnnoTAfnio urnami* chorobą — należy zwrócić się do leka-

Sask"11 

kiem ® 

asz< 

„REPUBLIKA" nr. 321. Czwartek, 21 listopada 1935 r. 

SC n procesem normalny 
\ objawy nie świadczą o stanie chorobowym. — Snokój 

S P E C I A L 

3-LAMPOWY Z PROSTÓW Ml C Z A 

*awH, t e n i u zaprotestował. Wcale \ równocześnie umacnia.. 
• • u a . ze wraz ze starością idą w 

3robv i •'kies eh 

zef tusza - y i e s t l y l k c m n i e i e l a s t V c z 

^sto t r ° c h ę wolniej, myśli na-
' s l o v V ' ko2° n 'eco mniej szybko, niż gdy 
f , • hvl I ^owail2 - w i e k Marszy czyni wra-
vski W' a r ważniejszego, nic ponadto... Nikt 
i k^' l C2fial. , 1 2 i°logów tego nam nie po 

Niema ścisłych terminów, któreby rza. Medycyna dysponuje dziś b. sku-
nagama. j ustalały kiedy powinno się „z reguły* teczwemi środkami w lej dziedzinie i po-

rozpocząć zwapnienie żył. Jest to spra- trafi przeważnie zaradzić złemu. Prze-
wa dziedziczna. Są rodziny, w których dewszystkiem należy się wystrzegać 
już stosunkowo młodzi ludzie wchodzą przesady, która łatwo prowadzi do 
w ten proces, są inne - w których do hypochondrji. 
późnej starości żyły są w stanie świe- I Spokojny tryb życia przy słabym 
żym i młodzieńczym. • ruchu, odżywianie przeważnie obfite 

. Pozatem ma tu znaczenie decydu- (najstarszy dostaje przy stole najlepsze 
jące t ryb życia. Zwapnienie następuje w kąski) powodują znaczne narastanie 
tych organach, które były wystawione tłuszczu. Ciało staje się cięższe, a osła 

-.„o ćpipoma i stawy sa Drzeciażoiii 

lAl.i 

' J 3 k l'.rS & „ n i D d a w n o przeciwko 
% £

 B

°y
a

- przeciwko 
i h w tej materji we ws 

WIKI'Prof protestował wreszcie le-|jący umysłowo - cierpią przeważnie " f J S ^ i T S 
e p a n : » « t o S S L „ K a l a n t U X * o z S 

•Juya, przeciwKo tys i ącu . tyc i organacn, Które oyiy wys rawiun t ; - - • n r 7 P m ż n n e 
tej materji we wszystkich Ina największy wysiłek. Ludzie Pracu-

r0f protes towa! wreszcie _ le - | j ą C y umysłowo — cierpią przeważnie dźwigam 
w 

HLINIU 1'- P ° r g e s , wieloletni kie- na zwapnienie naczyń krwionośnych w > ^ ' ^ n ó l n e c o z reumatyz-
w 'ki uniwersyteckiej wyjaśnia mózgu. Przyczynia się do tego nietylko n J majj wspó nego z t w m W 
C S S P r a W i C C ° " a S t ę P U J e : s a m a Praca mózgowa.na przestrzeni ty- mem. M j M ^ ^ g g , Jo wSfi z 

l C J e s t Procesem naturalnym i lu dziesiątek lat, ale i liczne wzruszę- djeta. Należy u - ' 
^ • j w o d u nie można go uważać nia, zmartwienia i kłopoty, jakich włas- ^ i t t i a ^ s S w ! jeść mniej I 
k ,lS chorobowv. Oczywista, że 'nie ludziom pracy umysłowej me brak nikac naomiaru uusztzuw, j 

CLparaź wysokiej klasy 

TELCFUNK 
f Z STB Z T O^U P W £ i Ł i J , ' 

j a n n a a n D a a a p o u D a G u u i u u J L . n . j u u u u a a t 
R A D I O flUDION, T r a u g u t t a 1 , 

i'okazy ii tel. 153-71 ' ('imnoh firn nil Hotelu) 

Uifê -JU 
'»nR (HfI1-CARM...AP.KOWAI1KI 

w--' m a r n i n s s i e dnia 

r ^ l f e^o rgan izn iu i jego mniejsza' rości. n i e sprzyja zwapnieniu naczyu. u u « . - : • - .. : , 
staja <;iP nnwnli inkhv n n . I Hhnk 7wannipnia żvl — drutra zmora do 00 gramów białka (jaj i mięsa), , i 0 — , » ' poa rziinama lempu zntfl 

^ > S m ^ w s o l d r ^ n T e n l e 80 gramów tłuszczu (masła, szmalcu) i j g f f ^ ^ ^ A j & 
l ^ o m p r z e c h v k 0 p r z e c i a ż a n l u k r w l . , t e n o b j a w n i f jest przedewszyst- ^ B S ^ c S S ^ ^ A ^ t ftASES 
y b U ? m u ,użyciu już o s ł a b ł o - ; kiem. związany wyłączna Z. sterani ^ ^ „ S ^ ^ ^ J . fl/f m & szkodliwe. A do ta-

równoznaczny z chorobą. Przyczy 

3 łatwa ffl 

tdcffO W 
elk° ś c ' 

, o s o b l f i r t l 

. C d n a k I w S n i! m ! ,° r

d e 8 : o ' N , e . w i e k i e m . Nie brak przedewszystkiem rzyny) - oto najlepsza i bardzo mo/. 
V ?ną snra«m«< ^ Z . o w ^ , u d z i m ł o d y c h 0 wysoklem ciśnieniu maicona kuchnia dla starych i młodych. 
P > s a m n n ^ n 0 Ś L , a - m . U s l n , a s t a P i ć . k r w l , i ponadto - nie zawsze jest ten • •• ~ ™ 
fcli0sUnietn^ " , 1 m . e P , a l e z y n a stan równoznaczny z chorobą. P rzyczy- ' 
T ° * c i n n ,,KW i e k u

J. k , , a ! ^ wielu na wysokiego ciśnienia nie została jesz-
•ro ni„J , " a Jakie może każdy narze lcze ustalona, ale faktem jest, że ludzie 
j . 4UIUC 1IIUŁC fttt«.uj uoiłv 
H Pięćdziesiątce należy wymagać 

ko J 0 ( i s w e g o organizmu takiego 
Z Q rowia jak w młodością h \ 

^Wszys tk iem : zwapnienie ' 'ha- ' 
s.zyscy o niem mówią, 

l^ieku nieco bardziej 
Łz lekiem do lekarza i czekają 

* g n °zy , niczem wyroku czę-
srnierci. Zwapnienie żył nie jest 

wszy-
posunię 

Pozatem trzeba się jak najmniej przej­
mować swemi drobnemi dolegliwością 
mi. Nie trzeba o tem mówić i 
stale. Lęk przed chorobą jest niebez 

m z. mcm u ł . w . , plecznlejszy, niż sama choroba. żyją z niem dziesiątki lat, nie uskarża­

my 

' ^ C i W k a r a d i o w a y 
jza ( 

jów d ° 

s'k f/S A R t k ° w e a u d y c j e r o z g ł o ś n i 

^korobą. Cały organizm traci 
^zności — tracą tedy również 

krwionośne. Przeciwnie: 

^ ^ t ó - i i i 

ł ódzk i e j 
< W 21 listopada ze studja Roz-

iy szereg audycyi za-
i muzycznych, Które 

iest ICL* ł&d',i'.Ym w ostatnich czasach rozwoju 

•0Wi' ej„ ^ i N t n i , ' ' ' * drobnych audycyj wymienić 
rhać d ° V3'30 r l ą c e

 audycje ciekawsze. O go-
lC..r I \ J piJi5iert z y c z e n . ° 1 6 - 1 5 a u d y c i a m u -

a t y , M raP ' t e»oivru * d z i e c i . w k t ó r e i ustys^ym.y 
HŚc'e.Ał f VBV°1» l?n

cX melodyj, o godzinie 18.30 od-
•0 0 t Ó K> l«l ! o " t a 0 „Doniosłym wynalarku Pró-

bO tó>'U er,, l a k a ' którego przyrząd w du-
a ^ n l * t h ? > l8 4«Yc2Vn»ł się do rozwoju filmii. -

5 * 

| 0 Z ? m a ' ^ \ł,'l«l i n l n a d a n y zostanie ze studja łódź 
SZV ć "i J ^ J J ? C e p i a n o w y Stanisławy Pawltkow-
,tek 2 & ' 'C^ieso . i e "twory Szymanowskiego 
•7VJ5' M ° n ' u » » k i . Paderewskiego. -

k. V h trZ r°«glośnia łódzka nadawać bą 
której t a neczną z płyt gramofono 

Ŝ tj p r z e w a i a j ą walce i tanga. 

y^lKhH^ M I E SZKANIA W ŁODZI" 
; i rT ctnrftrl f Hi!!1"1 rerl g c ^ z 'n i e 18.30 odczytany zosta-
ICltf Lii* iSnMoni,' J a ? a Kozubskiego p. t. „Szu-
ić V .ił1 Vw* n» , * Łodzi". Będzie to aktualna 
riP Sl> nil*' ' W * 0 1 1 ' stosunków mieszkaniowych 

z V a S \ Hjo m i a s t a ' 
j z i e ^ L ! ^ S ^ A N K A s t r z e l e c k a . 
K - R F L ^ ^ L ! fi**6 k a

8rf. d z i n i e 18.40 Rozgłośnia Łódz 

Dział oficjalny Ł.Z.O.P.N. 

l ° b 2 K l NA WSZYSTKIE STACJE 
,T "tiki. EOLSKIE. 

S* l l ^ C 6 P r , ' t r a Filharmoniczna, |ut nie 
_ r d z ° i V i , mOŻ„ * mikrofony Rozgłośni Łódz 

. ł «»y n »«« zaprezentowania si? całej 
cał c: t?"] Powodzeniem. Obecnie me 1 "ou^o i...:„ j...^:„^„ l,«n 

l v > S * * 

°lsce oczekują drugiego kon 
z Łodzi, który nadany zo-

godzinie 20.00 z teatru 
elnianej. Koncert 
:go Neumarka po-

'*nda. P?l5adaivka muzyczną prof. 

WrVSft f>r»v ,. fioazini 
I 4 ( S 0 v v » n y V "licy Cegic 

,'.tl. vev,.. " e noiinJ...i,. 

Komunikat Nr. 99 
Wydziału Gier I Dyscypliny 
z dnia 18 listopada 1935 r. 
1. Weryfikuje się zawody o mistrzostwo kl. 

C grupy łódzkiej Konst. KS.—Sokół (Aleksan­
drów) z dnia 18.VIII.35 4:1 i 2 pkt. dla Konst. 
KS. Na podstawie wszystkich zweryfikowanych 
zawodów tej grupy ustala się następująca ta­
belę gier klasy C grupy łódzkiej na okres 
1934/35: 
1.Konstantynowski KS. 11 gier 18 pkt. 39:14 br. 
2. Sokół (Aleksadr.) 11 „ 16 „ 38:15, , 
3. KS. „Tramwajarzy* 10 „ 15 „ 36:17 ,. 
4.Nordia 10 „ 6 „ 14:40 „ 
5. Strzelec (Aleks.) 10 „ 3 „ 4 : 3 0 , , 
6.Tow. Zwol. Sportu 10 „ 2 „ 19:40, , 

Do rozgrywek międzygrupowych kwalifiku­
je się Konst. KS. 

2. Na podstawie wszystkich zweryfikowa­
nych zawodów ogłasza się tabelę gier o mist 
rzostwo • klasy C grupy zgiersko-ozorkowskiel 
na okres 1934/35: 
l .TUR (Ozorków) 8 gier 15 pkt. 2 5 : 4 bram. 
2. Orlę (Ozorków) 8 „ 12 „ 16: 6 „ 
3. Makkabi (Zg.) 8 „ 9 ,. 18:11 „ 
4. Makkabi (Oz.) 8 ,. 2 „ 3:23 „ 
5. Sztern (Oz.) 8 „ 0 „ 1:28 „ 

Na podstwie powyższej tabelki do rozgry 
wek międzygrupowych kwalifikuje się TUR 
(Ozorków). 

, 3. Na podstawie wszystkich, zweryfikowa 
nych zawodów ustala się tabelę gier o mistrzo 
stwo klasy C grupy zgierskiej na okres 1934/35 
1. Boruta (Zuierz) 4 gry 7 pkt. 9:0 bram. 
2. Przybyłowianka 4 „ 5 „ 6:3 
3.SKS. (Ołowno) 4 „ 0 „ 0:12 ., 

Do rozgrywek międzygrupowych kwalif :kuie 
się „Boruta" (Zgierz). 

IKP wyraziło zgodę 
na zorganizowanie międzynaro­

dowego turnieju bokserskiego 
Jak donosiliśmy w ubiegłym tygodniu wy­

dział sportowy PZB za pośrednictwem p. Cynki 
zwrócił się do klubu IKF z propozycją zorgani­
zowania w Łodzi wielkiego międzynarodowego 
turnieju bokserskiego w dwuch wagach: lekkiej 
i średniej. Jak się juz obecnie dowiadujemy 
klub IKP zdecydował się ostatecznie zaakcepto­
wać propozycję wydziału PZB i podjąć się orga 

Dziś początek 
I-go kroku bokserskiego 

W dniu dzisiejszym rozpoczyna się w Łodzi 
o godz. 20-ej wiecz. w sali Geyera przy ulicy 
Piotrkowskiej 295 „Pierwszy krok bokserski , 
do którego, jak jut podawaliśmy, zostało zgło­
szonych ponad 50 pięściarzy z okręgu łódzkiego. 

Tegoroczny „pierwszy krok" zapowiada się 

kich właśnie należy zaliczyć wszystkie 
— j jakże liczne — trudności, wynika­
jące z fantastycznej formalistyki biuro-

myś leć kratycznej, która przytłacza swoim cię­
żarem załatwienie najprostszej sprawy. 
Ile czasu traci sie nieprodukcyjnie na 
załatwianie torntałności, na wyjednywa­
nie „papierków", licho wie komu po-

\ trzebnych, o tem by nie spisał iia skórze 
i niedźwiedziej. W jakim. sMmW, oddzia­
ływa to na postępy martwoty życiowej, 
jak to odstrasza wielu od przedsiębrania 
pożytecznych inicjatyw — wiadomo, aż 
nadto dobrze. 

. W każdej dziedzinie, w każdej spra­
wie natknąć się można na przepisy, któ­
re urągają logice i zdrowemu sensowi. 

Jako przykład weźmy następujący 
przepis: 

„Dowód tożsamości, w,ydany z okre­
ślonym terminem ważności (np. pasz-

00 sOOOOOyL 

legoroczny „pierwaŁy mun O,i/ivm, .vi »i.»vi„ 
niezwykle ciekawie ze względu na udział pię-1 p0r( zagraniczny) traci Wartość, jako 
ściany dobrze przygotowanych 1 »«wan»owa- d o w ó d tożsamości OSOby, PO Upływie O-
nych technicznie. Dominującą rolę odegra)ą nie- , . J . . . ~n/ffli u , V Q t / m , ; n n v -
chybnie zawodnicy IKP, którzy pod okiem tre- lirCSU CZOSU, UU JOKl ZOStat wystUWWny . nera Konarzewskiego w liczbie 12 przeprowa 
dzili długą ł systematyczną zaprawę. 

Po pięściarzach tych kierown !ctwo sekcj 
bokserskiej IKP wiole sobie obiecuje, widząc w j 
nich pierwszorzędny narybek 

Gdy się już. po pokonaniu ogrom­
nych trudności uzyska wreszcie drogo­
cenny paszport zagraniczny, pr zew u lnie 
z 3-micsięczn. terminem ważności, trze-

Reweiacje szykują się zwłaszcza w wagach ^ być przygotowanym na to, że po tym 
muszej i pÓłśredniej; w których wystąpić mają \okrCSW CZUSU dokument UrZCdOWy Sta 
pierwszorzędne talenty. Miejmy nadzieję, i e 
pierwszy krok przyczyni się do podniesienia 
podupadłego poziomu boksu w Łodzi. 

Sekcja narciarska 
powstała przy ŁKS-le 

Na ostatniem posiedzeniu zarząd Łódzkiego 
Klubu Sportowego postanowił zorganizować sek­
cję narciarską i powołał na jej kierownika p. 
Langego. Dotychczas istniała przy ŁKS-ie sek­
cja sportów zimowych, która, jak jej nazwa 
wskazuje, obejmowała wszelkie gałęzie sportów 
uprawianych zimą, a więc hokej, łyżwiarstwo, 
narciarstwo i in. Ponieważ jednak trudno było 
połączyć w jednej sekcji całokształt pracy oraz 
ze względu na ogromny rozwój narciarstwa w 
ostatnim sezonie zarząd klubu zdecydował sek­
cję narciaiską odseparować i zgłosić ją do Pol­
skiego Związku Narciarskiego. Sekcja będzie 
miała za główny cel krzewienie narcarstwa w 
naszem mieście przez organizację szeregu kur­
sów oraz przeprowadzanie dużej ilości wycie­
czek narciarskich. Zapisy do sekcji narciar­
skiej ŁKS-u przyjmowane są w dni powszednie 
w godz. od 19-ej do 20-ej wieczorem w lokalu 
klubu przy ul. Wólczańskiej 140. 

Piłkarze ŁKS-u 
rozpoczynają treningi zimowe 
W dniu dzisiejszym, to jest w czwartek o go­

dzinie 20-ej wieczorem odbędzie się w lokalu 
klubowym ŁKS-u przy ul. Wólczańskiej 140 — 
walne zebranie sekcji piłkarskiej poświęcone 

ll^łl^^k^T fc,skie"c- J a k o solistka wy-
So ! U«L H r o n i s ł a w a Rotsztadlówna. — 

B«rlio>*yrŁV utwory: Webera, Czaj-
2 a i Brahmsa. 

nie się bezwartościowym świstkiem pa­
pieru. Trzy miesiące temu dowód ten 
stwierdzał urzędowo, że jego właściciel 
jest obywatelem Państwa Polskiego, 
oraz mógł służyć jako legitymacja oso­
bista, respektowana przez władze i u-
rzędy. Trzy miesiące temu! A po 
trzech miesiącach — ;uż nie! 

Jest rzeczą zupełnie zrozumiałą, że 
taki przeterminowany paszport zagra­
niczny nie daje prawa powtórnego wy­
jazdu zagranicę, ałe trudno jest zrozu­
mieć, dlaczego nie może służyć jako 
zwyczajny dowód osobisty. Nic się 
przecież nie zmieniło! Właściciel pasz­
portu, jak byl, tak jest obywatelem Pań­
stwa Polskiego. 

Cała ta sprawa byłaby zupełnie dla 
ogółu obojętną, gdyby można było 
przyjść do kompetentnego urzędu i w 
każdej chwili uzyskać zwyczajny dowód 
osobisty. Niestety! Trzeba przecież zno­
wu pokonać cały szereg przeszkód, na-
znosić kilkanaście poświadczonych „pa­
pierków", no i stracić kilkanaście dni na 
bieganie od urzędu do urzędu. 

Przykład ten jest jednym tylko z 
wielu, o których dobrze wiadomo każ­
demu. 

Dobrzeby było, gdyby chociaż z te] sprawom zaprawy zimowe|. • V w w . r « v « ? " •>"" , - • • ' ' " : 
11 turnieju Wobec zgody TKP kwestja re- \ Na zebranie te kierownictwo sekcp zaprasza (jrogi uprzątnięto WUCZC doły OlWOkra 

alizacji turnieju znajduje się na pomyślnej dro- wszystkich piłkarzy. Jak się dowiadujemy, tre- ,fyzmu> C00y siQ w dużym StOPPill przy 
dze i nie ulega wątpliwości, że dojdzie on do ningi zimowe piłkarzy ŁKS-u odbywać się bęcą , .. rf ułatwienia Żyda. 
skutku, aczkolwiek nie zostały jeszcze ustalone w lokalu szkoły powszechne) przy ul. Za.ga.m- {<<zymw uu wuiWKIUU 
jego ścisłe terminy. Ikowej pod kier. trenera Czeislera. *• 
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file:///okrCSW
http://Za.ga.m-
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Oehfsf sankeyiny 
W naszem dotychczasowein ustawodawstwie 

gospodarczem antywioski (albo raczej pro-llgo-
wy) dekret sankcy]ny Jest nlespotykancm, 
oczywiście, novum. W tym sensie przedewszyst 
kletn budzi on znc'ckawlenie. 

Białystok w y p i e r a Łódź 
Sukcesy przemysłu białostockiego w walce konkurencyjnej ' l J K . ' 
dukcją łódzką.—Niższe ceny, lepszy gatunek.—Rekordowy s e J 5 

Kilkakrotnie już podkreślaliśmy na iostockie decydujący wpływ miały trzy ; Charakterystyczne Jest Pr.;>

dz|(|ffc7K<| 

p c , . T E A T «' 
JNj?*aLl«k. 
•SL! Dolej 

hi "sacju ' 

5 8 sceny 
0 „ * Wdz. 
,' l a'ni szt 

zrzc 

Jako istota wskazane Jest w Intytulacji „wy- tem miejscu sukcesy przemysłu biało- czynniki: organizacja sprzedaży, ceny "i pomimo wielu prób przemy- 1 0 j,,! 
konanie art. 16 statutu Ligi Narodów". W ton StOCkiegO 
sposób statut ten zostat przytoczony lako swe> 
go rodzaju źródło polskich norm prawnych. 

Co Jest zabronione? 
Przedewszystkiem udzielanie na terytorium 

stoku zaznacza sie zwłaszcza w dziale nych miastach Polski 
' tańszych męskich towarów wełnianych! własne składy fabryczne, 

którym wyrobom białostocKin ) ej 
Przedewszystkiem udzielanie na torytorinm' J a n | f y c " m e s K ' c n t o w a r ó w w e ł n i a n y c h 1 w ł a s i l e s k ł a d y fabryczne, | l epszen le a p r e t u r łódzKicm « ^ , n W a r t e ] 

poiskiem pożyczek bezpośrednich lub pośred- 1

 a

p ó i w „ e ł " ^ n y . c h - , k t

b

ó r ? W?1*™**. łfW> • k tó re w p o w a ż n y m stopniu p r z y c z y n i ł y ; powiędn ie ^ s t o s o w a n i e wody t e ^ b 0 W a , 
nich rządowi włoskiemu w szczególności w tor- 0 u ,f̂ K.1™*1*."1**1* • * do s p o p u l a r y z o w a n i a jego w y r o b ó w , t ze . na raz i e jednak s ^ ^ Ł s i e ^ 

lepszenle apretur łódzkich, .a ' , a pfi 
powiędnie zastosowanie wody . „, 

mie subskrybcji. Oczywista zakaz tc„ jest too"! .^L^^ a , e L"? , 0 " : Je^dnocześnirżaYdtóy waćlsk p ó ł ó & f ń a ' przypuszczenia, a # w mjedzy^' .- , 
retyczny. Nieprędko będziemy udzlolać obcym t, 

, bieżącym sezonie produkcja białostocka P W V c h cen. Nawet w momentach, gdy gaci rządom pożyczek. 
Dalszy zakaz obejmuje udzielanie wszelkich 

kredytów: bankowych, przemysłowych, handlo 
wych, towarowych I 
średnio lub pośrednio dla rzqdu włoskiego. Ten 

. . . . . 7 7 . . . j u u u w i * / . c - > i i i i ; rf.ua uu/,.Y nasion i j u i u / . . V i na | . . " . t i . » ^ . » — . - i - •• '~av/a 
ikahiym rynku łódzkim. Szczególnie w utrzymanie, względnie nawet obniżenie dttjcęja Białegostoku rozszerz 

kosztem produkcji łódzkie! święc i ła t n u m i y , osiągając ; a r t y k u ł ó w jego b r a k o w a ł o na rynku i 
rekordowe sukcesy. Iw związku z tem popy t się n iepomiern ie ' W bież. sezonie daje s l e , "^yt*'!--. ta^^zmcmmcU^mL','^1

 t e g 0 r o d z a J u a r t y k u ł ó w , jak „ ś w i t - ' z w i ę k s z a ł , p r z e m y s ł bia łos tocki nie dał cej odczuć , że pozos ta łe ązmiJ z\vll\,« soii8 t k

a; 
dla rządu wioskieen T e n

 k i "- weltUY. ma te r j a iy b u r s o w e i inne się „ skus i ć" i .ezoScI wełn iane j 1 pólweinianej . Ą «*y P C 0 W y ' 
był tak duży, że częstokroć brakowało! za zaś dział towarów dams kich 

. H , T t , « J , " i z!!""!!'"-1 T U & na rynku, a kupcy, pragnąc zapew-i Jeżeli chodzi o trzeci czynnik g a - ' w a wyjątkowo dotkliwy z f f i lec dla Jakichś okólnych (bezpośrednie sa ( J ą*g e s o b i e d o s t a w C ( decydowali się płacić : tunkowość, to w te*J dziedzinie Biały- wyrazem jest bodaj 5 u p a d l ^ j k ^ 
d.nąd zabronione) dostaw, opartych na kredy- ? & n } e s t o k p o c z y n i , t a k d u ż e p o s t ę p y , że W skich koilfekcjoncrów W CW*" f ̂  J;C 
cle towarowym. zgóry gotówką, niektórych działach produkcji zdystan- godni. W tych w a r u n k a c h . J - . l i e ,1 ^»»; D 

Skolei zakazane lest udzielanie pożyczek dla M w i c d z j e i i , że na towar będą musieli' sował Lódż l pewne artykuły blaiosto- silnej dekoniunktury w dzicozj ^ , i ^ i e ( 

mających siedz.bę we Włoszech związków, in- r o c z e k a c . | c k i e s ą K a { u n i ( 0 w o niezastąpione, poml- kulów damskich i zwycięskiej 
stytucyj, osób fizycznych lub prawnych. I to 
Jest oczywiście w nasze! sytuacji tylko teoria. 

Wreszcie zakazane lest udzielanie kredytów 
bankowych, przemysłowych, handlowych, towa­
rowych I innych przeznaczonych pośrednio lub 
bezpośrednio dla mających siedzibę na obsza­
rze Włoch związków publicznych I Instytucyj, 
a także wszelkich osób tizycznychi ! prawnych. 
Ten zakaz może mleć też tylko rolę Jako do­
datkowy hamulec dostaw towarowych do 
Włoch, skądinąd zakazanych 

jgatunek. Przemyśl białostocki, przeja- zdołał odkryć „tajemnicy i ninC, J r |^.linii 
w walce konkurencyjnej ;wiający w swej akcji ekspansywnej wie- tych artykułów. Mówi się, 1*^,. nkii |& c , I I I , k o ' i ie( 

z produkcja łódzką. Przewaga Białego- lc inicjatywy, założył w Łodzi i w in- dorównania pod względem je$t 

(Ogr 

KONC 

> a r k a ' 

Na silny wzrost popytu na wyrobybia- !mo, iż ceny ich są konkurencyjnie niskie, cjl Białegostoku w dziedzinie » fIeC»jeiii 

„Przedsiębiorstwa w większym rozmarzę 
P r o j e k t o s i o w y , p r e c y z u j ą c e j t o p o j ę c i e 

Przy wymiarze szeregu podatków, a ustawy, która ustaliłaby, jakie pr/edsię-
przedewszystkie przy klasyfikacji przed biorstwa są „większe" w pojęciu pra-
siębiorstw przemysłowych i hand lo -Va . Projekt przewiduje narazie, iż za 

( wych na kategorie (świadectwa prze-'przedsiębiorstwa w większym rozinla-
Dekret wyposażony Jest w przepisy o repre- ' myślowe) w wielu wypadkach podstawą rze należy uważać przedsiębiorstwa 

slach (areszt do roku lub grzywna). 
Okres mocy obowiązujące] dekretu, 

Ratyfkacja 
D O l s h c - s 2 w a I c a f 5 5 5 ! e S 

Szwajcarska Rada Zwifl^oW M 

Stanowi pozatem dokument chwili, który 
przejdzie do historii naszego ustawodawstwa 
gospodarczego Jako akt zupełnie szczególny. 

(az) 

Spadek obrotów w handlu 
K u p f e c t w o r e t i u k u f e c e n y 

Kuplcctwo, zwłaszcza detaliczne, zaczyna 
Już odczuwać skutki ostatnie] zniżki płac urzęd 

Papiery nieco mocniejsze 

bec ratyilkowania układu w e 

niezwłocznie w życie 

t Jest pojęcie przedsiębiorstwa ' „prowa- handlowe I kategorii, przemysłowe I do ' 5 b. ffl. ratyilkowała ukta ^ 
, który [dzonego w większym rozmiarze" któ-;V kategorii, pozatem Inne przedslęblor- polsko-szwajcarski, podpisany 

wszedł — tak jak w Innych krajach l igowych ' rem to pojęciem dość często operuje or-><wa, o ile obrót ich przekracza 100.000 s z a w l e w dniu 20 września 
— w poniedziałek w życ:e pozostawiony jest .dynacja podatkowa. Dotychczas brak złotych. Następnie przemysłowe od VI 
uznaniu rady, ministrów. j tyło dostatecznie ścisłego i autoryta- do VIH kategorii, o ile sprzedają swoje 

Summa summarum — dekret o sankcjach fi- lywnegb sprecyzowania tego pojęcia i wyroby na podstawie świadectw han-
nansowych ze strony Polski jest tak d o b r z e ' 2 tego względu %ryterja, na podstawie jdłowych I lub II kategorii. Pojęcie obro-
jak pozbawiony praktycznego znaczenia, sta- S htórych zaliczano przedsiębi lrstwa do.ru związane jest z prawomocnem orze-
nowi jedynie w najgłówniejszej miorzo akt 8 0 . ' P r z e d s i c b i o r s t w w większym rozmiarze jeżeniem władzy skarbowej, 
lidarncści z akcją Ligi. jbyły dość płynne. ' Nowa ustawa ma się ukazać w for-

Obecnie — jak sie dogadujemy — mie dekretu Prezydenta Rzplitej. 
min. skarbu przystąpiło do opracowania 

ogi 

h-T** st 
Po pó 

•f n 'cki ej 
> dc 

c . z e. 

inów złotych. 
, - I W pierwszych trzech kw«rt»l» c " y n i V* 
15 Jożono 14 spółek akcyjnych o «<! e i u ; Waluty miały wczoraj tendencję tychczasowych 26.20 w żądaniu 1 26.ia łożono 14 spó 

nieco mocniejszą, Giełda warszawska w płaceniu. Notowania marki spadły o 5.8 miljn. zl. 
notowała 3-punktową zwyżkę funta, 2 punkty do 1.55 w sprzedaży i 1.54 w' 

'k tórego kurs wynosił 26.19. Równolegle kupnie. Pozostały waluty bez zmian: do 

Nowe spółki akcyllJ 
W pierwszych trzech k w a r t a ł a c h i f f 

no na iereni-j Polski ogółem 1° "r^o^.A 
akcyjnych o łącznym kapitale 8 »'» tp\ 
Równocześnie powiększono «*P v;nycl> ł 
W 33 Istniejących już spółkach

 akc{'ćlote,s 
na kyrote. 42.? mil), złotych " ^ l ^ 

' ypcjl, a zmniejszono kapitał t' }9,«" 
kech akcylnych o łaciną * w ° (, 

Zt0C;ty 

, TT r L r : T , , , z w y ż k o w a ł , a c z n i e z n a c z n i e , b o t y l k o o lar 5.32-5.30, do lar z ł o t y 9.02-9.00. I I n a H ł n J f f i i 
nlczych Aczkow-ek potracenia nie były Je z- ^ ^ . / ^ n o t o w a n y p 0 5 .31 i 3/4) Poi. stabilizacyjną na r y n k u łódzkim! UPaOIOSCfi I ^ - ^ ^ 

d e w i z a na B r u k s e l ę ' n o t o w a n o w c z o r a j p o 62.00 w ż ą d a n i u 1L. w sprawie upadłości S p o i i " ^ , ^ ^ , , , | cze dokonane, ze strony sfer, których podsta­
w y egzystencji są stałe uposażenia, widać bar­
dzo daleko posuniętą tendencją do wstrzymywa 
nla się od zakupów. Wpłynęło to, oczywiście, 
wysoce ujemnie na obroty w handlu, któro 
spadły bardzo gwałtownie. 

Sprawa ta omawiana była na zebraniach 
branżowych organizacji kupieckich, przyczem 
wskazywano, że raptowne zmniejszenie zaku­
pów może dla kupiectwa okazać się specjalnie 
niebezpieczne w okresie przedświątecznym w 
związku z ewentualnością pozostania na skła­
dach znacznych zapasów, przygotowanych na 
ten okres. 

Aby w granicach możliwości przeciwdziałać 
skutkom gwałtownego spadku zbytu, kuploc-
two gotowe Jest zmniejszyć I tak niewielkie 
zarobki i obniżyć ceny, byle Jedynie zachęcić 
klientelę do zakupów I utrzymać obroty. Za­
znaczyć należy, iż wiele Już przedsiębiorstw 
handlowych dokonało samorzutnie redukcji cen, 
obecnie zaś zjawisko to zaczyna przybierać 
charakter masowy. 

(kabel). Również dewiza na Brukselę' notowano wczoraj po 62.00 w żądaniu i ' . w »P«wi« upadłości » P o , £ ' i 0 k l , B

r M 
miała tendencję nieco mocniejszą pod^ 61.50 w płaceniu, a więc po kursie W k H S g S i S t ! S « . ! i T t f « ^ V t f - f l 
nosząc się o 15 punktów do 89.95. Pozo- ko o 50 punktów wyższym ni* onetfdajJdycy masy powiadomili, sM^Kjm * V 
stałe waluty nie wykazały większych Również o 50 punktów zwyżkowały 5 ' z« swych czynności, ii Sąd wvf, j a t« V 
zmian. Sproc. L.Z. m. Łodzi za r. 1933, które od-1 w r s ! 1* n ! a , r b - ° » l a t e c * n i e u s U l l ! n * n u 

Bank Pc4ski płacił za funty 26.04, za dawano po 46,00 kupowano; po 4 5 . 5 0 . B e z j ^ ^ ^ ^ ^ t ^ ^ ^ L 
d o l a r y 5,29 i 5 .30 i ćwierć, zatem cen nie,zmiany notowano dolarówkę — 53.00—]roku. W związku z tem zarzo.d ^*: f l uPj(J J 

i* zmienił. 
Rynek łódzki również rejestrował, Obroty zarówno na rynku waluto 

wczoraj mocniejszą tendencję dla funta wym jak i papierów wartościowych ma 
kurs jednak pozostał w granicach do- łe. 

52.00 — i poi. budowlana 41.00—40.00. księgach hipoteoznyoh datą o l w^ r;«r«V% 

Sposób zawierania ugody z 
przy wymiarze zryczał towanego podatku obrotowego 

winien być dokładnie ustalony 1 

W Warszawie obradowała miądzylzbowa ko* datku, 
misja podatkowa Zw. Izb Przemysłowo - Han-. Wskazano te ł na konieczność przedłużenie 
dlowych w sprawie nowego projektu min. Sker- j terminu 7-dnlowego do U-dniowego, Jeśli idzie 
bu o poborze zryczałtowanego podatku obroto- | o prawo płatnika do złożenia urzędowi sit arbo 
wego od drobnych płatników. 

upadłości na dzień 20 marca ' i g jjru(',n(,ni»j 
izonej na dzi«" 3

 y ul"jA 
z tem zarzo.d ^ J urf • 

. nych dat , °™%Q«i1^Ą 
Wobec takiego stanu rzeesy. w

 wy>' JL 
lem umożliwiania syndykom m " f-k f%Ą , 

uohwatą o odroczenie zebrania " j , ^ * ' 1 

Sąd przyjął do wiadomośol u L^* Mi'Łhii 1 
cieli i zobowiązał syndyków 

it 
dniu 20 marca 1930 rqku" oraz 
sżczegórowego'lwykaVu"Jhipotek, ^yjć*-" Jj.iiJJV-

u, < i . . 

dniu 20 marca 1930 rpku oraz f i ^fc^l , 
wnlasionych o ich skreślenie. , , f 0 V «»*,'.-!l}. Au u 0j.' 

Zgodnie z decyzją Sądu ^S^WYi&i* 
wiązani zostali do złożenia w L j a i pipt '™ m; 
te| sprawie sprawozdania do 
1936 roku. 

dni" " .ł£.'Me" ń\-

Jak widać ze sprawozdani* ^^t* 
masy zgłosiło ogółem wierzvtcl" A | n j ..jfi1 , 
- i . l i iT_: u n n OSv^yl»" J » wemu pisemnego wniosku o zaliczenie przedsią-' cieli n :euprzywllejowanych na 

Projekt len niedawno przytoczyliśmy ze ' tiorstw do innej grupy ryczałtu. 3.139.830 zl. oraz 9 wierzycieli * 
wszelkiemi szczegółami. Istotą Jego fest ugoda j Niezależnie od tejo wskazano na konieczność, m c A 8 6 7 3 5 2 ' 
między płatnikiem i urzędem skarbowym co do rozłożenia płatności zryczałtowanego podatku 
ustalenia globalne) sumy obrotu 

Komisja międzyizbowa przyjęła projekt przy 
chylnie, jednocześnie jednak zgłosiła szereg po 
prawek. Dotyczą one przedewszystkiem rossze 
rżenia zakresu przedsiębiorstw, mogących ko- | niklem 1 władzami skarbowemi 

na 4 raty kwartalne a nie na dwie, jak to pro 
ponii)e min. skarbu. 

Najważniejszą wszakże rzeczą będzie ustale­
nie proeedury zawierania ugody między podat-

Sprawa ta, sta 

Na ostatniej sesji Sąd ro*P» 
zdanie syn ' 
nowsiciego. 
wiadomości Sąd zobowiążą, .„ w 
szybszego spisu inwentarza i • ,nv/*pu\tfl> ii1 

sporządzenia bilansu lub s p ' 0 ' 1 to 5' rff,'r 

złożonego przez upadłego, który t to \\> 

ndykl „rńdłoici Chain * .., . 4 , • L f l 

. Fo Frzy|ęc!u O M ^ ^ I 
,1 Sąd zobowiązał o> \ł < , % ^ 2 

Upadłości w Polsce 
We wrześniu r. b. ogłoszono w Pol­

sce, według danych G. U. S., ogółem 
10 upadłości wobec 10 w sierpniu r, b. 
1 15 we wrześniu 1934 r. jrzystać z ryczałtowego wymiaru podatku. Poze'rowIąca 

Ogólna liczba Upadłości W Polsce W tem komisla wypowiedziała się za ustaleniem ' nowość 
p ierwszych trzech kwartałach r. b. wy- .wymiaru zryczałtowanego podatku w drodze In- 'go sprecyzoi 
5S ! fc , V r L W ° b e C 1 9 4 W o d P o w i e d " i m f T . w , d M ' ! M f w y « » l c r 2 c n i » roJotkowych, sterlelnym d o . B ^ ™ , w „ , ^ 

OKreSie iy^4 r. j l u b w drodze zaszeregowania poszczególnych l-bowe zaproponowała zwołanie specjalnej kon-'ścl wierzycieli uprzvwllejowanyC^,f li» tif 
Z cyfr p o w y ż s z y c h na przemysł przy przedsiębiorstw do bardziej zróżniczkowanych ierencji i udziałem sfer zainteresowanych celem l e l ° w a n y c h , jak również do *fn^ 

pada 71 upadłości (W r. 1934—91) 1 na ńrup taryfy z zaznaczeniem wysokości cbrotów, omówienie te| kwestfl 1 ustalenia formv zawia- » P . r a ? ' ° ' : d a n ' m.' '"• ^awicrajcccs ? ).. 
handel 47 Upadłości (r. 1934 - 103). 'oraz odpowiednich kwot przypadającego po- 'rani . ugód. ^ dokonanych przez zarząd m 

•1?, S e c 
'Piec 

http://rf.ua
http://do.ru
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M t A T R 

• ^ c i J ^ R MIEJSKI. 
W h k l 0 Kdtlz- 7,30 wiecz. kome-

, Joleya „Lazurowe Wybrzeże". 
IM 0 W e ' 
P itlw

 s p b o t ( ? 0 B ° d z . 8 " 3 0 w ; c c z -ho| "5!>cia Teatru Miejskiego: sztuka 
Włii "Krzyk", w której szerokie 

ila p r

 Z 1^lazt Tadeusz Bialnszczyński. 

^ ' f e L t e 2KlE TEATRY POFULARNE 
" p f°S kartele ^ d o w a 18) 
* wari"111ostathi , c l n a 2 1 bm. o godz. 8,15 wiecz 

a Ś C I „n'» J * A T R ROZMAITOŚCI. 

5 i k r S s s , e k 0 E 0 - - 9 , 3 0 w i e c 

; V C Z a f , , h l , 7 0 . 
rza sie uL K 

! KONCERT SYMFONICZNY 
l^ia i , s , a" teatru ,,Rozmaitości" we 

G i e ł d a p i e i t i e i n a 
a . j _ i . i , » * . i * t * , , • ] , 7 n r n r . s t a l l i 

łia DS.U Z l l a iazt Tadeusz . 
„„ *ii;la bardzo gorąco tego utalen-

sceny lwowskiej, 
o-. . ?°dz. 4-ej po pot- po raz bez-

łr c*1"1 sztuka rtofmanstahta -Każdy 
' n y zrzeszeniowe. 

iz, operet-
P. t. „Modelka" z udz alom 

oraz Sema Broneckiei;o. Ceny 

"ia 26 "n- Łódzka Orkiestra Filhar-
5 , t 0 ,!rvt«t ^yt- znakomitego "kapelmistrza 
a ly % | | * . wykona m. in. Symionję IV 

nej. K O L u l k » . Bronisława P " 
iskidl $ \ y p c o w y Czajkowskiego. 

Warszawa, 20 listopada-
Na dzisiejszem pos edzeniu giełdy walutowo-

dewizowej w Warszawie, tendencja dla dewiz 
była niejednolita, przy obrotach zmniejszonych 
Notowano: Amsterdam 360.90, Bruksela 89 95 
( + 1 5 ) , Londyn 26,19 ( + 3 ) , Nowy Jork-kabel 
5,31.75, Paryż 35,01, Praga 21,98 ( + 1 ) . Sztok­
holm 135.05 ( + 15), Zurych 172.77 ( - 3 ) , Ma­
dryt 72,60. W obrotach prywatnych: marka 
niem ecka 154.50, szyling austriacki 97.75, koro­
na czeska 10.75, frank francuski 34.99, frank 
szwajcarski 172,75, gulden gdański 98, liry wło­
skie 13, leje rumuńskie 2.67, pengo węgierskie 
97, dinary jugoslow ańskie 11, łaty łotewskie 
123, funty angielskie 26,17, funty palestyńsk.c 
26.15, dolar gotówkowy 5.31,50, rubel zloty 
4 76, dolar zloty 8,99, rubel srebrny 1,86, bilon 
0.86. Bank Polski płaci! za banknoty dolarowe 
5-29. — 

AKCJE. Na rynku akcyjnym tendencja była 
mocniejsza, przy większych obrotach akcjami 
Banku Polsk ego. Notowano: Bank Polski 95— 
55.25 ( + 5 0 ) , Siła i Światło ( -100) , Cukier 
36.50-36.25 (—75). Ostrowieckie 19- ( + 5 0 ) , 
Starachowice 31 (—50), Haberbusch 34.50—35 
( + 5 0 ) . Drobna tranzakcja dokonana, a nieno-
towana akcjami Modrzejowa po 4.20 i Stara-
chowcaini po 31.75 ( + 2 5 ) . 

PAPIERY PROCENTOWE. Ola papierów 
procentowych zarówno państwowych jak i pry­
watnych tendencja była również mocniejsza 

—u 

przy większych obrotacli 7 proc. stabilizacyjną 
i 5 proc. Warszawy nowemi. Notowano: 3 p. 
budowlana 39.85, 4 proc. dolarowa 52,25 -52,50 
( + 2 5 ) , 5 proc. konwersyjna 65— 65.50 (—50), 
6 proc. dolarowa 77,25—77, 7 proc. stabil za-
cyjna 62—61.88 ( + 2 5 ) , odcinki po 500 dola­
rów 63 ( + 5 0 ) , listy zastawne i obligacje ban­
ków państwowych bez zmian, 8 proc Tsty fun­
towe Przemyślu Polskiego 91 (—100), 4 i pół 
proc. I sty ziemskie 42,75—43. 5 proc. Warsza­
w y stare 56, nowe 49,50—50,50—50, 5 proc. 
Lodzi nowe 45.50—45.75, Drobne tranzakcje 
dokonane, a nienotowane: 4 proc. inwestycyjna 
zwykła 111,35, 8 proc dillonowska 92,50 (—50), 
7 proc. Śląska 69,50, odcinki po 500 dolarów 
70,25, 7 proc. warszawska dolarowa magistra­
cka 68,50, 4 i pól proc. m. Warszawy 54, 3 p. 
państwowa renta ziemska 64,50—65, odcinki po 
500 złotych 66.50—66, po 1000 złotych 76. 

GIEŁDA ŁÓDZKA. 
Na wczorajszom zebraniu gieldowcn.- v Ło­

dzi notowano: tronzakcje: dolary 5.3C i—5.31, 
por. budowlana 40.00, poż. stabilizacyjni! 61.75, 
dolarówka sprzedaż 52.50, kupno 52.25, poż. in­
westycyjna 112.50—111.75, poż. konwersyjna — 
66.50—66.25, 5 proc. L. Z. m. Łodzi 46.00—45.50, 
Kolej Eleklyczna Łódzka 445.00—440.00, Bank 
Polski 95.00—94,50. Tendencja cokolwiek moc­
niejsza. 

Film wydarzenie, którego nie wolno pominąćI 

SEN NOCY LETNIEJ 
Reż.: MAX RŁINHARDT. 

Ceny miejsc 
od 

p o r t e r z a n o t o w a ł : 
1 R U

 I \v0 S n l a r
 c k i e '

 z a i y ł a )° dY nY 1 z a t r u ł a 8 i ę 

i t. '\ . (Hu j-^telanja Kaczmarek, bezdomna 
e d z i n » e *f

 1 * i t^ i e

C 8 P e . r a tkę skierował ^lekarz po-
i e j k o n 

R a b u n e k w s ą d z i e 
Z u c h w a ł y z ł o d z i e i s k a z a n y n a d w a l a t a w l e n i a 

cii....-ni do szpitala zapaso-

e K ?i oLf rj y u l - Janiny 4-6 wskutek nie­
bem" F lhit.""odzenia się z ogniem zapaliła się 

Jf«o i TOadzoną słomą. Ogień rozszerzał 
...zagrażał sąsiednim budynkom. — 

a l o g i e n ugasił. Straty są nie-

j;!C0° ( 

* * Się n :, 
S i u l o w godzinach popołudnio 

i?°Jtti P r z y u ł ' Mislczarskiego 7, gdzie 
%,retn sadze v/ kominie. Ogień uga-

P o Półgodzinnej pracy. 
* * 

! H l lf lfl^^wńr^iowałapoza tem w domu przy 
" m \ u

n ' c k 'ej 62, gdzie z dołu biologiczne-
aiiy * n i o U

 d o z o r c y płacz dziecka. Trzy 
- k T . T*« i.. m o w W wydobyli strażacy. Dziec 

Przed sądem okręgowym odpowia­
dał jeden z najzuchwalszych rabusiów, 
jakich znają nasze kroniki policyjne. 
Icek Ajzenberg nie zawahał się dokonać 
napaści w samej kasie sądu, w gmachu 
sądu okręgowego, w którym jest zawsze 
conajmniej kilku posterunkowych, wie­
lu woźnych i liczni interesanci, mogący 
opryszka zatrzymać. 

Dwudziestego czwartego września 
Ajzenberg w pomieszczeniu kasy wyr 

weld' 1 

m i f » > 7 

•"""<<• wyaooyu strażacy, u z i e c -

c j j^ c z e i zostało skierowane do domu 
8 0> maiki poszukuje policja. 

* V 
tui Z l n y 5-ej nad ranem trzej nieujęći 
INsf ^y^ili szyby w cukierni przy 

^towicza i Piłsudskiego i skradli 
0 c zyńców poszukuje policja. 

ki*"1 *TW 
dat< T> 

wał p. Oawrysiowej, sekretarce lcdnc-
go z adwokatów, teczkę zawierającą 
znaczki sądowe, dokumenty oraz 115 zł. 
w gotówce. 

Złodziej zdołał się nawet wyniknąć 
z gmachu sądu, został jednak zatrzyma­
ny na puacu Dąbrowskiego przez ści­
gającego go posterunkowego. 

Zuchwały opryszek został skazany 
na dwa lata więzienia. 

Pocz. seansów: 5, 7.3". 10 

k i n o jjRIALTO" 

Życie s p o ł e c z n e . 
POLSKA MACIERZ SZKOLNA. 

przy współudziale Sekcji Kulturalni - Oświato­
wej Klubu „Geyer" z okazj: 19-ej rocznicy 
śmierci H. Sienkiewicza i 75-cio lec;a urodzin 
Ignacego Paderewskiego organ żuje w sobotę, 
dnia 23 bm. o godz. 19-ej min. 15 w sal: teatru 
(ieyera wieczór artystyczny, na program któ­
rego złoża się, poza treściwą prelekcj.) pośwlę 
coną tym Mistrzom słowa i p.eśnl polskiej, wy­
stęp chóru, recytacje najciekawszych fragmen­
tów z dziel Sienkiewicza oraz wykonan:e paru 
utworów Paderewskiego na fortepian e. 

Wejście bezpłatne dla wszystk;;li. 

ZE STOW. TECHNIKÓW. 
W piątek dnia 22 listopada br. ouiiktttalnie 

o godz. 20.15 w sali Łódzkiego Stowarzyszenia 
Teclin ków przy ul. Piotrkowskiej 102, p. nż. 
Jan GierŁcki wygłosi odczyt p. t. .Za; idy bu­
dowy kanał zacji w Łodzi". Zasady niojektu 
L :ndley'a i sposoby wykonania stosowane w 
Łodz'. Odczyt będzie ilustrowany przezro­
czami. 

ODCZYT CZERWONEGO KRZYŻA 
Staraiicm Sekcji Odczytowej Oddziału Łódz­

kiego Polskiego Czerwonego Krzyża >v niedzie­
lę dnia 24 bm. o godz. 12 m n. 30 w > nludnie 
w sali Stowarzyszenia Polsk ch Kupców i Prze­
mysłowców Chrześcijan p. inż. Kloczkowśki 
wygłosi odczyt na temat: „Szer/ycielc duru 
plam stego i walka z nimi". Wstęp bezpłatny. 

Hiebleski ptak na b r u k u t o m a s z o w s k i m 

Również e lekt rownia 
Tomsazów, 20 listODada. 

Już kilkakrotnie donosiliśmy o afe­
rach oszusta, Kazimierza Wezenki, któ­
ry mraail wiele osób na znaczne stra­
ty 'materialne. 

Wegenko rwegb czasti nabvł więk­
sza ilość krzeseł u Zylberwasera dla u-
rucheminnego przez siebie kina. Przed­
siębiorstwo po kilku tygodniach zlikwi­
dował i krzesła sprzedał, nie pokrywa­
jąc za nie należności. 

Do kina tego zaangażował również 
kasjerkę z kaucją zl. 200, oieniądze t3 
przywłaszczył sobie i nawet nie wy­
płacił kasjerce pensji. 

Wegenko pozostawał pod dozorem 
policji. Wkrótce przerzucił sie na inną 
dziedzinę, mianowicie wydzierżawił 

padła ofiarą oszusta 
przedsiębiorslwo wytwórni win. Po­
szukał r..\st>pnie kilku mężczvzn, któ-
rzy złożyli Wegence kaucje DO kilkaset 
złotych. Te sumy ułatwiły mu opusz-
czenis prdjcego się już pod nim gruntu. 
Wegenko znikł z tutejszego terenu 
przed kilku tygodniami. 

Poszkodowaną została Drzez niego 
również elektrownia. Wegenko nabył 
W sklcnie elektrowni w grudniu 1934 r. 
20 żarówek 1 2 żyrandole za sumę 123 
złotych i zapłacił tylko jedna ratę w 
wysokości kilku złotych. Wraz z We­
genko zniknęły również żyrandole i 
żarówki. 

Policja rozesłała za Wegenką listy 
gończe. 
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PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
POLSKIEGO RAD JA. 

CZWARTEK, 21 listopada 1935 r. 
6.30—6.33: Pieśń „Kiedy ranne wstają zo­

rze". 6,33—6.34: Pobudka do gimnastyki. 6.34— 
6.50: Gimnastyka. 6.50—7.50: Muzyka (płyty). 
W przerwie o godz. 7.20: Dziennik poranny. 
7.50—7.55: Odczytanie programu na dzień bież. 
7.55—8.00: Parę informacyj. 8.00—8.10: Audycja 
dla szkół. 8.10—11.57: Przerwa. 11.57—12.03: 
12.03: Sygnał czasu z Warszawy. Hejnał z Kra­
kowa. 12.03 — 12.15: Dziennik południowy. I 
12.15—13.00 Poranek muzyczny dla szkół po­
wszechnych. Wykonawcy: Orkiestra P. R. pod 
dyr. Józefa Ozimińskicgo z udziałem Kazimie­
rza Czekotowskiego (śpiew) i Józefa Kamiń-
skiogo (skrzypce). 13.00—13.25 Pieśni hiszpań­
skie w wykonaniu Stanisława Roy'a (Poznań), 
13.25—13.30 Chwilka gospodarstwa domowego. 
13.30—14.30 Koncert życzeń. — 14,30 — 15.12 

Przerwa. 
15.12—15.15 Przegląd giełdowy łódzki. 
15.15—15.20: Wiadomości o eksporcie polskim 
15.20—15.30: Przegląd giełdowy warszawski. 
15.30—16.00. Muzyka taneczna w wykonaniu ze­

społu Franciszka Witkowskiego (ze Lwowa) 
16.00—16.15. „Noc" opowiadanie dla dzieci — 

wygłosi Stary Doktór. 
16.15—16.45. Audycja z płyt dla dzieci. 
16.45—17.00. Cała Polska śpiewa — koncert w 

wykonaniu chóru pod dyr. Grzegorza Szyr-
my (z Wilna). 

17.00—17.15 „Jak wieś żywi miasto1' — „Mleko" 
— odczyt wygłosi Jerzy Dylewski. 

17.15—17.50. Muzyka lekka. Wykonawcy: _ 
Orkiestra P. R. pod dyr. Zdzisława Górzyń­
skiego. 

17.50—18.00. „Ksiąiika i Wiedza"^ — „O reporta­
żach Janty - Połczyńskiego" — mówić bę­
dzie red. Stanisław Dzikowski. 

18.00—18.30. Recital fortepianowy Margerity 
Trombini - Kazuro. W programie muzyka 
polska. 

18.30—18.40. ,.Doniosły wynalazek Prószyńskie 
go" — nogadanka filmowa" — wygłosi Ka­
rol Ford. 

18.40—18.45. Jak spędzić święto? — omówi Lu 

dwik Szumlewaki. 
18.45—19.10. Recital fortepianowy Stanisławy 

Pawlikowskiej. 
19.10—19.20: Zapowiedź programu na dzień na­

stępny. 
19.20—19.35; Koncert reklamowy. 
19.35—19.40: Wiadomości sportowe lokalne. 
19.40—19.50: Wiadomości sportowe ogólne. 
10.50—20.00: Pogadanka aktualna. 
20.00—20.45. „Polskie Radjo w roku 1900". 
40.45—20.55: Dziennik wieczorny. 
20.55—21.00. „Samoobrona przeciwgazowo-lotni-

cza'' — pogadanka. 
21.00—21.35. Kameralny Teatr Wyobraźni: Pre-

mjera słuchowiska „Tukaj" albo próby przy­
jaźni. Ballada Adama Mickiewicza i A. E. 
Odyńca w opracowaniu radjowem Tadeusza 
Łopalewskiego. 

21.35—22.00. „Nasze pieśni" — odśpiewa Helena 
Lipowska. 

22.00—23.00. Koncert Symfoniczny. Wykonawcy: 
Orkiestra P. R. pod dyr. Mieczysława Mie­
rzejewskiego z udziałem Lidii Kmitowej — 
skrzypce i Mieczysława Szaleskiego — al­
tówka. 

23.00—23.05: Wiadomości meteorologiczne dla 
komunikacji lotniczej. 

23.05—23.30: Muzyka taneczna (płyty). 
AUDYCJE ZAGRANICZNE. 

MOSKWA (Kom.). „Tosca" — opera Puccinlego. 
BEROMUENSTER. Koncert syraf. z udz. Seka­

tora SaK-anf (ten.). 
BUKARESZT. Koncert symfoniczny. 
LIPSK. „Dzień niemieckiej muzyki kameralnej 

(Hausmuslk)". 
POSTE PARISIEN. Orkiestra kubańska. 
MEDJOLAN. Koncert orkiestrowy. 
RZYM. „Książe Igor" — opera Borodina. 

Nieście p o m o c 

n a j b i e d n i e l s E y m 

ODCZYTY PROF. TYMIENIECKIEGO. 
Bawi w naszem mieście dr. K.izimier/. Ty-

mienecki,, profesor Uniwersytetu PoznańskisgO 
znakomity historyk, wiceprezes Polskiego To­
warzystwa Historycznego. 

Dnia 21 bm. (czwartek) na posiedzeniu ntiu-
kowem Oddziału Łódzkego Polskiego Towa­
rzystwa Historycznego, którego jest gościem, 
uczony poznański wygłosi odczyt p-1. „Lud­
ność niewolna we wczesnej dobie piastow­
skiej". Będzie to nowe ośw etlenie zasięgu i 
znaczenia niewolnych w okresie przed począt­
kami kolonizacji na prawie nlemecklein — 'na 
podstawie źródeł polskch i analogii ruskich. 
Zebranie odbędz e się w lokalu T-wn, ul. Sien­
kiewicza 46, U p. o godz. 20-ej, i zgromadzi 
niewątpliwie wielu historyków łódzkch. Goś­
cie mile wldzani. 

Dnia 22 bm. (palek) w sali Towarzystwa 
Lekarskiego, ul. P erack :ego 9, II p., o gndz. 20 
na posiedzeniu publicznem P.T.H. orof. 'lymie-
niecki mów ć będzie n. t. „M'asta slow ańsk'e 
wczesnego średniowiecza". Prelegent omówi 
krytycznie literaturę tyczącą s'ę miast, polską 
i iremiecką i rozważy problem mirnt słowiań­
skich z uwzględnieirem doniosłych wykopalisk 
w Wolinie z lat 1934/35, ilustrując wykład 
przezroczami. 

DZIŚ NIE WOLNO SIĘ MARTWIĆ! 
D z ś w pięknie urządzonym lokalu „Tabarin" 

odbędzie się „Wesoły czwartek", który dostar­
czy wiele humoru naszej publiczności-

Przyklady mówią, że najweselej i najmilej 
Jest w „Tabarinie" wlaśne w „wesołe czwart­
ki", gdyż w dn !ach tych odbywają się liczne 
konkursy, połączone z niespodziankami dla pu­
bliczność 1. Wiele emocji dostarcza np. taniec 
z pudelkiem, w którym udz :al biorą wszystkie 
tańczące pary. 

Publiczność, która odwiedzi dziś „Taban-i", 
obejrzy cały program artystyczny, w którym 
występują najlepsze siły. Zachwyci nas c!uct 
Overbury, popisujący s'ę w sr.lag'e;owvm re­
pertuarze, duet Lewandowskich oraz tancerki 
Leszko, Koln i Renee. 

Po programie — zabawy z balonikami : ser-
pentinami oraz rozdawanie upominków publicz­
ności. 

O 5.15 fajf z pełnym programem artystycz­
nym. Ceny za konsumeję przystępne. 

„SZALONY PORUCZNIK" — TRHJME PRO­
DUKCJI AUSTRJACKIEJ. Produkcja austriacka 
wybija się ostatnio na p erwszy plan w kine­
matograf]! europejskiej. Duży odpływ sil z 
Nienfec wpłynął niezwykle dodatnio na rozwój 
filmów „made in Vienna". Ostatnio w atelier 
„Sascha" zrealizowany został wesoły film mu­
zyczny p. t. „Szalony porucznik". Jest to lekka, 
wesoła, rozśpiewana komedja muzyczna, pełna 
wesołych p !osenek, radości i uśmiechów. Gdy­
by nie dowcipny scenariusz, doskonalą muzyka 
i pierwszorzędna reżyseria — to i tak same 
postacie wykonawców ról głównych wystar­
czyłyby dla powodzenia Hmu- Bo rolę tytuło­
wą odtwarza Gustav Frohlich, bohater najlep­
szych i najweselszych komedyj wedeńskeh , 
Partnerką jego Jest przepiękna Lida Baarova, 
a w dalszych rolach ukazują sie: dawno nie­
widziany Georg Alexander i Adela Sandrock. 
Reżyserował „Szalonego porucznika" słynny 
Georg Jacoby. ,,Szalony poruczn k" ukaże s ę 
już w najbliższych dniach na ekranie kina 
„Rialto". 
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OSTATNI WYRAZ TECHNIKI RADIOWEJ 
ok. 100 slacyj n a 3 zakresach • regulo­
w a n a selektywność • odbiór przez całą 
d o b e • piękne koncerlowe brzmienie 

D r . M e d . W Ł O D Z I M I E R Z DR. MED 

Z A D Z I E W I E Z . A I . H o t r a w s ! i 
Specjalista chorób 

uszu. nosa. gardła I krta.., 
Łódź, ul. Piotrkowska 164 

tel. 126-26 
' " " U F M " u J u *Bfr***̂ ~*ai ; Przyjmuje od ,5 dn •< wlecz. 
| W y ^ m t v A » H ! L E K A R Z - D E N T Y S T A 

T T ! A Et T:m C n p r I i n n 
IA PRĄD slaly I ZMIONNY. B na AKUMULATOR I BATERIĘ. V WkW I I H I I Trfj 
B Z O R Z G D N Y C H F I R M A C H R A D I O W Y C H . I 

POWRÓCIŁ 

Gdańska 37 
tel. 232-55 

przyjmuje od 7--8-ej wiecz. 

Dr. A1ED. 

3 typy: Z na prqd zmienny. U na i 
D o n a b y c i a w p | E r w s z o r z g a n y c n n r m a c n r a d i o w y i 

d Centralna lecznica zębów 
PRYWATNY GABINET DENTYSTYCZNY W ŁODZI 

mieszka obecni' 
P i o t r k o w s k a 3 7 

telef. 143-116. 
przyjmuję o H 10—I I od 3—fi wiecz 

Specjalista chorób wenerycznych, 
nioczopłciowych i skórnych. 

C E G . E L N B A N A 1 1 
lelefon 238-02 

Przyjmuje od 8—12 I od 4—9 w nlo-
dziele I świcta od 9—1. 

•I-ej. 5- POSZUKUJĘ od 1 stycznia 1936 lub 
wcześniej 

MIESZKANIA 
przy ul. Piotrkowskiej Nr. 164, tel. 127-83 

Przyjmuje: od 9 r- do 8 wlecz, w niedziele I święta od 10 
Własne laboratorium zębów sztucznych- Rentgen-
Ceny znacznie zniżone. Lek.-dent. ŻADZIEWICZ.! w centrum miasta, frontowe, nie wy 

I zet II-go piętra, w czystym domu 7-o ewent. 8-o pokojowego w śródnile-
- G N N G G N J POSZUKIWANI:. Oferty sub „Sio- śclu. Łaskawe oferty proszę składać 
B B M B B B H rieczne" do Repub!'ki, |pod „A. Z.*'. 

" . Bez forsy n i e m a , radości 
Bez .0 L L A * ' n i e m a p e w n o ś c i ! 

N A 
A R T Y K U Ł Y 

; i N O W Y R O K 
R E K L A M O W E 

z napisami f irmowe*, dostarcaa |_£Q^ TYBER, IMt, ^ I K o a S a " 49 po cenach fabrycznych 
Na żądaniu służę wzorami I ofertą. 

DOKTOR 

T R E P M A N 
specjalista chorób wenerycznych, 

skórnych, moczopłciowych, 

Z a w a d z k a 6 , R 

8-12 , 2—4. 6—9 wleci. 
W niedziele 1 święta od 8—1 pp. 

OBWIESZCZENIE O LICYTACJI. 
W myśl par. 84 Rozporządzenia 

Rady Ministrów z dnia 25.6.1932 r., 
0 postępowaniu egzekucyjnem Władz 
Skarbowych (Dz. U. R. P. Nr. 62, 
poz. 580), Urząd Skarbowy w Toma 
szowie-Maz., podaje do ogólnej wia­
domości, ze na pokrycie należności 
skarbowych i Wydziału Powiatowego 
w Brzezinach w dniu 26 listopada 
1935 r. o godz- 10 w lokalu zobowią­
zanych odbędzie się sprzedaż z licy­
tacji ruchomości u wymien :onych 
zobowiązanych: i 

Rajsman Abram, Przepiórka Abram 
1 Gomółka ' Gedalje w Tomaszowie -
Maz., przy ul. Głównej 69 — 3 gatry 
w komplecie z 3-ma wózkami żelaz­
nem:, cena szacunkowa złotych 4000, 
w II terminie. 

Himefarb Henoch, Wygoda gminy 
Łazisko, — powóz parokonny, 2 bry 
czki parokonne, owsa 25 metrów, ce 
na szacunkowa złotych 950.— w l ter 
minie. 

Zajęte przedmioty można oglądać 
dnia 26 listopada 1935 r. od godz. 10 
w lokalu zobowiązanych. 

Naczelnik Urzędu: 
(—) H. Dąbrowski. 

Do akt Nr. Km 2435/35 r. 
OBWIESZCZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło. 
dzi, rew. 15-go zamieszkały w Łodzi, 
przy ul. Piotrkowskiej 132 na zasa 
dzie art. 602 K. P. C. :iglasza, że w 
dniu 29 listopada 1935 r. o godz. 12] 
w Łodzi, przy ulicy Skorupki Nr. 19 
odbędzie się publiczna 'licytacja ru 
chomości, a mianowicie: 4 kasy ognio| 
trwale, dwie maszyny do pisania „Re 
mingtqn", maszyna do liczenia i biur 
ko amerykańskie, oszacowanych na 
łączną sumę zł. 5.100.—, które można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży, w czasie wyżej oznaczo­
nym. 

Łódź, dnia 7 listopada 1935- r. 
Komornik: 

(—) W. Trzebiatowski. 
Sprawa H. Frenkla, p-ko Masie 

upadł.: firmy „J. Richter i S-ka". 

I .ROJTER 
chor. s k ó r y , w ł o s ó w 
i w e n e r y c z n e 

N A R U T O W I C Z A 24 
Tel. 262-61. 

przyjmuje od 8—11 i od 2 . 1 0 do 9 w. 
w niedz. od 9—4-ej. 

LEKARZ - DENTYSTA 

F. KoDBiowska 
POWRÓCIŁA. 

Przyjmuje od 9~3-e] 
Gdańska 3 7 , tel. '232-55 

od 4—7-ej w Lecznicy 
P i o t r k o w s k a 2 9 4 w 122-S9 

BOKI OK 

H.SZUMAEHEB 
CHOROBY SKÓRNE I WENERYCZNI 

Piotrkowska 5 6 
tel. 148-62. 

Od 9 - 1 , od 5 - 9 pp.. 
w niedziele 1 święta od 10—1. 

Dr. 

Artur B a n a s z 
C H I R U R G - U R O L O G 

W ó l c z a ń s k a 23, 
od 

tel. 
4 do, 6-ej 

139-88. 
wznowi! przyjęcia. 

ORYGIMALHE PROiZKI 
•MIGRE MO-

NERV05!N" 
H.M.iW 
I N A H r / . [ i - , 

: (KOGUTKIEM 
SA SnooKłCM 

KOJĄCYM BÓLEP^] 

MIGRENA, NEWPAt. 

m m m m 
GRYPA / PRZEZIĘBIANIA B O L E ' r'AnT»fc-TYczN6, 
} T A W O W E . « O S 1 N E i T. P. 

ŻĄDAJCIE ORYOLNAIRWM MOSJUÓW 

ZE ZN.FABFT. K O G U T E M 
( D A J A A O R G . K L 

L E K A R Z • D E N T Y S T A 

Do akt Nr. Km 1553/35 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło. 
dzi, rew. 6-go Stefan Górski, zamiesz­
kały w Łodzi, Dowborczyków nr. 26 
na zasadzie art. 602 K. P- C. ogłasza, 
że w dniu 29 Lstopada 1935 r. o godz 
11—13 w Łodzi, przy ul. Cegielniancj, 
28 odbędzie się publiczna licytacja' 
ruchomości, a mianowicie: 7 tablic' 
szkolnych, trzy wieszaki, stojące, stół 
sosnowy długi, 116 ławek szkolnych, 
2 biurka, cztery szafy do książek, 8 
katedr szkolnych, 3 szafki jedno­
drzwiowe, 20 ławek drewnianych, 4 
stoLki białe freblowskie i inne rucho­
mości, oszacowanych na łączną sumę 
zł. 734 gr- 80, które można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu sprzedaży, w 
czasie wyżej oznaczonym. 

Łódź, dnia 14 listopada 1935 r. 
Komornik: 
( - ) STEFAN GÓRSKI. 

Sprawa Racheli Kowalskiej, p-ko 
J. N. Kamieńcowi. 

TANIA SPRZEDAŻ nowoczesnych me­
bli za gotówkę i na dogodnych warun-
kach. 6-go Sierpna 2 w podwórzu. 
BO SPRZEDANIA motocykl z przy 
czepka „Motosacoche" 5 0 0 cni. Oferty 
tel. 1-14-52. 2 1 

ZŁOTO, srebro, kwity lombardowe 
kupuje ; płaci najwyższe ceny S. Fi 
jalko. Piotrkowska 7 . 
TKALNIA mechaniczna jeszcze w ru­
chu o ośmiu warsztatach żakardowych 
i wszystkiem! maszynami pomocni 
czem do sprzedania. Rudolf Denis, -
Wólczańska 129. 24 

a L o k a i e J| 

Zl. SG KWARTALNIE I pokój z kuch 
nią z wygodami 
Zł. 140 KWARTALNIE 2 pokoje z ku 
chnią. 
3 - 4 — S 6 - 7 mieszkania. 
POKOJE umeblowane od zł. 2 0 . -
,,ZENnv. Piotrkowska B2, lei 260-25. 

MŁODY, energiczny, 
dobry organ zator i 
kształceniem, poszuku 
go zajęcia. Najchętniej s c k f 

iem, przedsiębiorstwem.^, 
prywatnego poważnej Kel 
Łaskawe oferty m<"> * ~ i 
sub ,,()rgaiiizator^ j_ J-----t'*^tl 
POSZUKIWANY b J"™" 
z księgowością (syste"1 J 
ty pod „ A 1 3 C " 

rcpre^H 

Nauka i wych°* 

R U T Y N O W A N A n a u c z * & L J 
udziela Ickcyj gry i o r , c ', („a» 
skiewskie konserwatorium 
cuskiego po l^ll«"lc t l li'\,,|iero*l»ii 
Paryżu. G. r lurwlcz i ; l »* l , j r o 0 t 
ludniowa 2 3 , m 9.J1LŁ. 
S. GELBARD, institutrice ^ 3 
enseigne le francais et ' ^ 
adulbes ct enfants. S l <ju * 
de 10—12 et apres 
Nawrot 15/5. 

8 h. 

Rozmai*® 

•/AJSLYNiMUSZY jasno.*' 
„wag utii, M strz Międzynaroc' 1

 J f ly 
>,, \»/i„J... T_!o,«llpi U*" ( 

/.awiklanych kwestiach. ^ | d n « # w P r z e d 

tu Wiedzy Tajemne) 
wszechświatowy fenoine" ^ 
transie jasne odpowiedzi 

tVr!PlE 

jeglość, odnajduje zagin <• •- *m 
l Jrzcpowiada nieomylnie o ff 
przyszłość, opracowuje "3F 
analizy grafologiczne. Zestal' 
s : e szczęśliwe pewne wy» R"3 
losów, potlaic Kil/ e ^"v',e.„fi 
b.vć. - Podać datę "rm?MlM 
załączyć znaczki 1 . - zl. ^'M 

mueblowaiiy, d o j ^ g ^ - - —~Mm 
— I M I Z A A Ł A D loiottraliczny Jp«** 

Laks. Al. Kościuszki 

POKÓJ słoneczny 
wynajęcia od zaraz solidnemu panu 
Traugutta 14 m. 24 między 3 -4 .30 p o j ^ ^ ^ j - wWJńuJc iW*. \ 
południu, l e l e ion na melsca./ : U 1 ) c z p S p o t i i |„airyK'" $tt 
5 POKOI z knclmią, wszelkie wygo-wywołania i kopiowani8-
dy, słoneczne do wynajęcia od zaraz- 'orskie. Ceny niskiej;——-^dij 
Wiadomość: Piotrkowsk.i 161 u g o s - ' : - A N A , który w ubielyi" tfĄ 
podarza. 21 byi w księgarni M ttiei^,,! 
i ILD-a-TERRE, garsoniera, poszukl-li^y. 1?" rosyjskim .P-.* ' 
wańa. Oierly sub. „L. L." do Republik 

4 l ą c e P 

k s«alt 0 

I y . ^ 
Zuccyc 

^ 2 P 

telef . 121-23 

Kupno i s p r z e d a ć 
szorzędne 
mj 15. 

- Mój światopogląd". V'° .,0 », 
li wie szybkie iiodanie s." ylĘT 
w bardzo ważnej spraw* 
- d "L"- Republiki sub.—'" I 

DOBRZE PROSPER l i - ' A C E Ą 
.binrstwo etcktrotccli i'-"-'"'. 

N A patitla do dz celta pierw v v c Poszukuje spólmk' r. ;>; 
referencje. Zawadzki 3 5 |';'»'.vclt, celem, pow^'""H.-

P o s a d y 
inaołEaBaaroanBBiMap 

O K A Z Y J N I E T A N I O , d o nabycia poje- ,'R,^/ 
dyńcze story, flraiiki w Pracowni j % : y, r 

Ręcznych Robót. Piotrkowska 90. 

PRZYJMĘ trzech panów do sprze-
ratalnej. Zgłoszenia od 10 d o l i 

i Zawadzka 2 1 / 9 . 

sięblorstwa, 
publ ki. 

Oferty 

PRÓŻNE skrzynie w różnych w elko-! POTRZEBNY pracownik' fryzjerski 
ściach sprzedam tanio, Leon Tyber, oraz manikurzystka do fryzjera 
Łódź, Piotrkowska 49, tel. 106-33. .1' 

Piotrkowska 17. 

u-

z łapek karakułowych na wy-j POSZUKUJE się pomoc — buchalter 
soką osobę nowe sprzedam. Wiado-; kę. Oferty pod „Biuralistka". 

66-11. 

F U T R O 
soką o: 
mość telefon: iOb-.u. : . _ i ZREDUKOWANl~u7z7d"nTcy 
D O M E K ze sklepem, nadaje się. na| wi, samorządowi, banków 
rzeźnictwo lub piekarstwo do sprze-j Społ. znajdą 
dania: Zgierska 156, nap-zeciwko ko- niniejszego 
lonji skarbowej. 21 słowy". 

SKRADZIONY został, » (-
u Ch. Czcrszchowskicń"' 
?3 weksel z wystaw »•„ 
WełJbHta w Sta i i i r la ; '^ , 
(DWe«c'e), pl. I 3 . « WC* 
wany przez Sz. rre»*' _ ^ / l 
został tui cvażiij<Ji<X: "l^t * 
P. GUC1Ę, spowpdu obr5,r*eM 
warzystwie koleżanek; ^J^S 

i cofam słow2—-<;,ij 
VAŃnTrzędnicy państwo"- warzystwie M™a*$0J^< t^fcl e 

ądowi, bankowi, i Ubczp LSSlB^JiS^r^ii^ i \ *k H F T ° 
ą zajęcie. Oferty do Adm.;LUBA ROZLNSZTAJN'. .cZiiJ Mt S 
pisma sub. „Praca inny- zgub I legitymację ^> <IM '"kl 
'Z J„Gcnt!ctnan". _ . ( 

ul. Sienkiewicza 40. 
Tel . 141-22 

i m m mm mm i D Z I Ś P R E M J E R A ; P I 

RAK ETA I W A L C dla 
»»»»<(>»»»»»»»»»»»»»»»^»»»»»»0»0»»»»»»»»eO'>«>»»•»»••<><? <»»<»^» * * * * * * 

Piękny wiedeński film miłosny mówiony i śpiewany 

m 

f % 

o . 

W roi. gł.: urocza, niezrównana 
(EIN WALZER FuR DICH). 

C A M I L L A H O R N , światowej sławy tenor Ł . 5 J R S 

Rodakclo l Administracja, Piotrkowska 49. - Godziny przyjęć Redakcli od godz. 17 do 19. - Tclelony: AdmlnUtracia- 122-U Rurinkri-,- e.i,.-.» „ , , „ , , , ,27.24 
dział miejski: 133-23; dział gospodarczy: 211-66; dział sportowy: 136-44; sekretariat nocny K'6-43. Tłocznia - ISO-SÔ  Końlo P. K. O. Wydawnictwo RLX™6$& 

P R E N U M E R A T A 
„ R E P U B L I K I " 

w Łodzi zł. 4.—. za odnoszenie do domu 
40 gr. miesięcznie; z przesyłka pocztowa 
w Polsce zl 5—. „Republika" i „Ex-
press" w Łodzi z odnoszeniem do domu • 

zł- 7.— miesięcznie. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy. 42C mirt X 280 mm. Stronica tekstowa dzieli sie na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dz'.e1i sie na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGŁOSZEŃ: Zwyczajne 12 ;r. za wiersz mm- W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie I - zl 2 za wiersz mm. Nekrologi — 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe i zaslubi-
nowe w tekście z!. 10. Adwokackie ryczałtem zl. 2 5 . - . Drobne za słowo 15 gr. najmniej 
zł. 150; poszukiwanie pracy za słowo 10 gr.. najmniej zl. 1.20. Opisowe w tekście redakcyj­
nym z! 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne KII) proc. dtoźcj. Ogłoszenia fantazyjne i tabe­
laryczne 25 proc. drożei. Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada. -

.Wi^t 
Słuszne reklaniacle beda "V": • 
o ile wiresione hęd.i naipo*" l\t\#?hM 
tygodnia od .ukazaii a s i e „,, tiK"? 
ogłoszenia lub n l e ^ tocznie » . 

Oi"*{ .tli''' 
sie dntgiegrj z izędu og 
mej treści co nieiwsze 
zisadmezo nie zmieniają '^„ia * 
nia nie upoważniają do żau a 

z-iiilatv Inh oowtóizenia ' 

Za wydawcę: Wydawn. „Republika". Sp. z ogr. odp. Wacław SmólskL « Redaktor'odp. Wacław Smólski. Druk .Republiki" w Łodzi. Piottkowska 49 i 64. 
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